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Berlinie, Lipsku, Bazylei i Wrocławi 


cej na podstawie traktatu wiedeńskiego obiecaną 
wolność handlową między krajami dawnej Polski. 
Byłby to krok oczywiście bezskuteczny, ale chro- 
niący zasadę. Głosowanie zaś przeciw cłom o- 
chronnym dla rolnictwa poświęca interes tutej- 
szych wyborców bez ekwiwalentu, Rosya bowiem 
nie odstąpi od swych eeł ochronnych, a Austrya 
będzie je musiała niebawem zaprowadzić. Niem- 
cy zaś w Poznańskiem nieomieszkają wyzyskać 
opozycyi posłów naszych wobec wiejskich wybor- 
ców tłomacząc im, że posłowie nasi dla. względów 
politycznych poświęcają ich żywotne interesa. 
W tej sprawie ceł, która pierwsze dziś zajmu- 


w dniu dzisiejszym o spra- 


To mieliśmy wam i 
dnich w krótkości do po- 


wach kościołów wscho 
wiedzenia. 

A teraz miło N 
dać świadectwo Naszej 3 i 
waszego dostojnego stanu, który Nam, jak toż już 
na początku Naszego papiestwa oświadezyliśmy, 


jest drogim, i dla którego mieć będziemy zawsze 
szezególny szacunek. Naj 


znakomitszych bowiem 
i najbardziej wypróbowinych mężów dziś do Kol- 
legium waszego postanowiliśmy przybrać, z któ- 
rych jedni wiełkim zasobem gorliwości, rozumu, 


Kraków 30 maja. 
J. 8. Papież Leon XIII miał na konsy- 
storzu w d. 12 b..m. następującą, alloku- 
cyę do Kollegium ‘kardynałów, 


jako 


am czcigodni Bracia! publiczne 
U je 1 . D . 
miłości i żarliwości dla 


tórą po- 
dajemy według oryginalnego tekstu: 
Czcigodni Bracia! > Aa? 
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że radość 


kiemi tak kieruje, 


„gmutku , wesele 


po goryczy Nam zsyła, pokrzepił łaskawie niskość ? sz ma n sił ber liwości, 
Naszą, którą myśl wspólnych utrapień zasmuca, zwyczajnemi środkami, w jakie go Bóg uposażył, pieczołowitości w spełnianiu obowiązków paster-| -VY VeJ i 
-mianowicie od czasu, który rozwijać to i pielęgnować. Dla tego jednak nie |skich, w staraniach o zbawienie dusz, oraz w o-|JĘ miejsce, poseł nasz I. Kyskowski z Prus Za- 

Kościoła to publicznemi pi- chodnich wypracował i ogłosił drukiem bardzo 


bronie nauki i praw 
smami, to posługując się słowem; drudzy zaleceni 
świetną wielkiej nauki sławą, jaką sobie albo 
w urzędzie nauczania, albo przez wydanie szla- 
chetnych swego umysłu pomników zdobyli; wszy- 
sey zresztą przez niewzrtszoną wiarę do tej Sto- 
licy Apostolskiej, przez swoje dla Kościoła łożone 
zmudne prace, przez wkpaniałą kapłańską cnotę 
i stałość, wielu dowodami popartą i znaną, oka- 
zali się godnymi, aby zaszczyceni zostali wysoką 
godnością tytułu i oznak waszych. Są oni nastę- 
pujący : as 
Fryderyk Landgraf Fürsten berg, arcybiskup 
ołomuniecki. ; 
Julian Floryan Desp 
i Narbony. >»  / . 
Ludwik Hayn 
Ludwik Franciszek Pie, 
Amerik Ferreiro - dos 
biskup z Porto. - z 
Kajetan Alimo 
Jan Newman, 
birmighamskiej. 8 5% 
Józef Hergenróther, Nasz papieski prałat 
domowy, profesor w uniwersytecie Wiirzburskim. 
Tomasz Zigliara, sodalis zakonu Dominikań- 
skiego, rektor Kollegium S. Tomasza z Akwinu 
w Rzymie. 
Do tej liczby 
brata Józefa Pecci, 


pewnemi pociechami, 
od Naszej do Was ostatniej allokucyi upłynął. 
Zapewne nie wyszło wam z pamięci to, cośmy 
wtedy powiedzieli, zatwierdzając wybór czyli po- 
stulacyę czcigodnego Brata babilońskiego patryar- | aby 
chy Chaldejskiego i wyrażając nadzieję, że ci,|nie tylko 
którzy władają sprawami państwa tureckiego, ła- sumienia; i wado: 
two mogliby być skłonieni do przyznania w ca-|sze swoim panującym, 
łej pełni i obficie katolickim poddanym swego 
terytoryum, tego, czego prawo i słuszność wymaga. 
Teraz już bowiem możemy „sobie powinszować, 
że to, czegośmy się spodziewali i pragnęli, szczę- 
śliwie spełniło się z miłosierdzia Bożego i spra- 
' wiedliwości monarchy, który w tem państwie pa- 
nuje. I rychło, dopiero co wspomniany, prawowi- 
cię wybrany i przez Nas potwierdzony chaldejski 
patryarcha, zaopatrzony został, jak jest w zwy- 
czaju, świeckim firmanem, przez co uzyskał, jako 
publicznie uznana Głowa ludu chaldejskiego, wol- 
ność wykonywania praw i prerogatyw, jakie jego 
„poprzednicy z tytułu swej godności posiadali i 


ważny i gruntowny memoryał o stanie rolnictwa 
w Niemczech i jego potrzebach. Praca ta wpły- 
nie niezawodnie na stańowisko naszych posłów 
wobec tej żywotnej kwestyi, a w każdym razie 
możemy się nią pochlubić wobec Niemców. Wo-| 
bec świetności srebrnego wesela pary cesarskiej 
w Wiedniu, uderzać może cisza poprzedzająca 
podobny obchód złotego wesela cesarza Wilhelma 
i cesarzowej Augusty. Zachowa ten: obchód cha- 
rakter familijny tylko i świata oficyalnego, po za- 
machach trudno bowiem naśladować w Berlinie 
te wielkie owacye ludności wiedeńskiej, które 
na trasie niemieckiej nieprzyjemne czyniły wra- 
żenie. ; 8.1.3 A 
"W. Berlinie iisposobienie coraz cięższe. Staty- 
ld, arcybiskup Kalocey. styka kryminalna wykazuje, że zbrodnie pospoli- 
biskup z Poitiers. te literalnie podwoiły się, a bezdenna: demórali- 
Santos Silva, |zacya U dołu społeczeństwa daje przystęp 80cya- 
lizmowi, ale przechodzi ona także i do arysto- 
kratycznych sfer. I tak świeżo dwóch oficerów 
z najpierwszych rodzin niemieckich w jednym ty- 
godniu opuściło szeregi z powodu długów i fał- 
szerstw w grze giełdowej. Jeden z nich odebrał 
sobie życie a drugi uciekł do Ameryki. Wypadki 
te dotknęły mocno Cesarza a były ciosem dla 
korpusu oficerów gwatdyi. |- 
Zwracając się do spraw miejscowych, zapisać 
winienem dzielnie przeprowadzoną polemikę w Ku- 
ryerza Poznańskim z Dziennikiem. Obchodzi ona 
was zblizka, bo Kuryer parował pociski wymie- 
rzone przeciw Czasowi. 
"Pielgrzymi wracając 


skiego, 
co więcej; 
aby każda 


dusza podleg 
dla gniewu, 
i wiadomo, że ludy tem są wierniej- 
im bardziej przywykły za- 
chowywać wiarę swą niezmienioną pod kierun- 
kiem i według nauki Kościoła. Prócz tego uczy 
rozum i świadczy historya, że wspólne węzły, ja- 
kie łączą wzajemnie ludzi jednego narodu, spa- 
jają się i umacniają religię katolicką, przez co 
spokój publiczny państw i inne bardzo ważne ko- 
rzyści, jakie z niego wypływać zwykły, rozkwi- 
tają i wydają owoce. i 
“Lecz nie chcemy 


dla 


rez, arcybiskup Tuluzy 
już 


nda, biskup z Albenga. 
kapłan filipiński z kongregacyi 


“wykonywali. - . : S 
Za pomyślnym tym wypadkiem nastąpiły w krót- 
e radośniejsze: gdyż ten, który 
dze wdarł się na stolicę biskupią 
Zachueńską i wnet potem przywłaszczył sobie 
godność patryarchy i inni z pomiędzy mnichów i 
duchownych, będących wspólnikami jego odstęp: |5 
: stwa, poddali się za pomocą surowej i pokornej 
deklaracyi tej Stolicy Apostolskiej i: chwalebnie 
naprawili. Ztąd przyświeca Nam na- 
dzieja, że opłakana schizma, która długo zasmu- 
„cała katoliekich Chaldejczyków, mieszkających 
w Mezopotamii, całkiem wygaśnie i wytępioną Z0- 


tej 


dołączamy rodzonego Naszego 
biblioteki Naszej Watykań- 
skiej zastępcy Z tytułem dyrektora, 0 którym 
tylko to jedno powiedzieć chcemy, że - piastował 
długo urząd profesora nauk i wyższych umieję- 
tności, że z Nami połączony największą mi- 
łością i przez Nas wzajer nie jest kochany i że iz y dzień 8 
wy przez czcigodne wasi że zdanie i waszą jedno- nas nie był uroczyście obchódzonym. : 
myślną, przyjazną uprzejmość dla niego, macie | , Posiedzenia wydziału historycznego naszego 
zial w tym-wyhórze, sa- co wam, jak, tu uzna R = nauk wielkie w ostatnich 


jemy za słuszne Naszą, ść oświad 


z Krakowa, unieśli ztam- 
tąd błogie wspomnienia. Byłaby się ich większa 
liczba zebrała, gdyby dzień Śgo Stanisława i u 


I gdyśmy stąd słusznie szczególnej doznali ra- |gdyż on dał szlachetny 
duszy i nie wstydził się publicznię 


<dości serca, nadszedł jeszcze kres zaciętego spo- C 


& 


wdzięcznoś ygodni dziły zajęció. Znany historyk epoki 

Jakie jest wasze zdanie ? Sasów czytał swą pracę 0 Radziejowskim a; -prof. 
„Kreujemy przeto z władzy wszechmocnego Boga Marońgki o walce germanizmu ze Błowiańszczy- 

i ŚŚ. Apostołów Piotra i Pawła, jak również z mo-| 74 na Pomorzu w początkach dziejów naszych. 
cy własnej Naszej władzy Kardynałami prez- Doborowa publiczność zbierała się na te odczyty, 
biterami Ś. Kościoła rzymskiego: ale za każdem zebraniem powtarzały się ubole- 
Fryderyka Landrafa Firstenberga; Juliana | Wania, że gmach Towarzystwa dotąd nieukończo- 
Floryana Desprez; Ludwika Haynald, Lu. |ny, że w skutek tego bogate zbiory uporządko- 
dwika Franciszka. Pie; Amerika Ferreira dos| WSNEMI być nie mogą. Stosunkowo małej już 
Santos Silva; Kajetana Almonda. tylko na ten cel potrzebaby sumy, “wobec hoj- 
Dyakonami zaś: Józefa Pecci; Jana New-| nego datku, jaki na budowę gmachu poniosła ro- 
mann; Józefa H ergenróther; Tomasza Zi.|dzina hr. Mielżyńskich. Cieszymy się więc nadzie- 
gliara; ją, że w tym roku 'dokończy się dzieło , któ- 
Z potrzebnemi i właściwemi dyspensami, dero- |", stanie się skarbnicą dla kraju i ozdobą dla 
gacyami i, zastrzeżeniami. W imie Ojca i Syna miasta. | <A ? | 
i. Ducha S. Amen. Inną jeszcze wzbudza nadzieję sprzedaż pałacu 
hr. Karola Raczyńskiego w Berlinie rządowi na 

R gmach parlamentu. Tuszymy bowiem, że piękna 
galerya obrazów w tym pałacu dotąd się mieszczą- 
ca wróci do kraju, który nie jest weale bogaty. 
w pódobne dzieła sztuki, jakie ta galerya po: 
siada. NIEBIE p 
Bardzo nam 
ką konkursową nagr 
literackiego w Paryżu zdobył swą pracą o 
Kościoła ruskiego nasz X. prałat *Likowski. 
Tat; wielu poświęcał on 
części ńaszych ‘dziejów kościelnych i politycznych, 
dotyczących Rusi. .,/. A NER. 
Ža ostatnimi jenerałami z 1831 r. odchodzą i 
szeregowej. Świeżo tu *zmarł Roman  Ziołecki, 


Wiadomo wam bowiem czcigodni Bracia, że ka- 
cerze ci, korzystając z krótkiego, między patryar- 
chą katolickim a świeckim rządem wynikłego 
sporu, nagle z bronią w ręku do kościołów wtar- 
gnęli, które katolicy już od dawna w spokojnem 
mieli posiadaniu i stawili zacięty opór ich spra- 
wiedliwym i nieustającym, a pomocą i życzliwo- 
ścią niektórych możnych popieranym wymaga- 
niom. Świeżo atoli, gdy głos sprawiedliwości zna- 
lazł łatwy przystęp na dworze cesarskim i Sę- 
dziowskie orzeczenie o tej sprawie przekazane 
zostało sądowi rozjemcezemu szlachetnych mężów, 
którzy jako posłowie rządu francuskiego i an- 
gielskiego, przy monarsze państwa ottomańskiego 
pełnią obowiązki, nastąpił arcy-sprawiedliwy wy- 
rok, dający prawu katolików słuszne zadośćuczy- 
nienie. Powinszowanie tego zwycięstwa było nam 
tem przyjemniejszem, gdyż kilka rodzin jakobi- 
ekich, które mieszkają w Mardenium, powróciło do 
starej wiary swych ojców, a wiele objawia nie- 
dwuznaczne oznaki, że wstąpią w ich ślady. 
Lecz chociaż to, cośmy rzekli, było Nam na- 
der miłem, osiągnęliśmy jednak najgłówniejszy 


owoc pociechy z upragnionego obrotu rzeczy, ja- 
ki się w ludzie armeńskim dokonał. Nie chcemy 
czcigodni Bracia umniejszać radości z tego Wy: 
padku, iż przypominamy, jak wielu katolickich 
Armeńczyków z swymi znakomitymi pasterzami, 
którzy trzymają się Stolicy prawdy, cierpiało lat 
dziewięć przez chytrość i nienawiść tych, co nie- 
pomni swego obowiązku, od jedności katolickiej 


inni, którzy poszli za zbiegiem w je 
stwie, naśladowali o ile można rychło wracają- 
cego znowu do obozu Izraela. 

Tymczasem podczas gdy żywimy tę nadzieję, 
powinszować Nam sobie należy, że po zagodzeniu 
długiego sporu, stowarzyszenie katolickich Armeń- 
czyków i ich prawowity patryarcha, gdy z go- 
dnością dostąpili pokoju, znów przywróceni zostali 
przez ces. ottomański rząd do swych praw; za 
to składamy rządowi temu zasłużoną pochwałę, 
gdyż uznawszy oszczerstwa przeciwników, : przy- 
znali chętnie katolikom to, czego ich prawa i o- 
bowiązek sprawiedliwego władcy wymagały. O- 
kazał on tym aktem publicznym, że z pewnością 
ma stały zamiar wszystko spełnić, co zawarowa- 
nem i przewidzianem w zeszłym roku zostało pod 
względem swobodnego wykonywania obrządku ka- 
tolickiego w państwie Otiomańskiem, przez publi- 
czne traktaty z najpotężniejszemi ludami Europy. 

"Ja te więc szczęśliwe wyniki, czcigodni Bracia, 
należy złożyć Bogu, nieśmiertelnemu dawcy wszel- 
kich dóbr największe dzięki i błagać: go pokor- 
nie, aby je uznał i zatwierdził i z kaźdym dniem 
nowemi przyrostami pomnażał. 


tu wsżystkim póchlebiło, że wiel 
odę Towarzystwa. históryczno- 


Poznań 15 maja.. 
TE i EA Unii 


Koło nasze sejmowe postanowiło głosować prze- 
ciw projektom . rządowym , ceł ochronnych, zá 
główny podając powód szkody, jakie system tych 
ceł przyniósłby rodakom w Królestwie i w, Qa- 
licyi. Właściwszemby nam się wydawało wniesie- 
nie poprawki przez posłów naszych, zastrzegają | 
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— (zy podobała się tobie Zosia? 
— O i bardzo! 
Znowu pauza. 


— Zosia zacna poczciwa i | 
ią — ona znaj 


p ERE aia a=. 


niosła bluzę i przeszukała kieszenie. Znalazła skra- 
wek zapisanego papieru i oddała ciotce. 

Ciotka zasadziła na nos okulary i zaczęła czy- 
taċ. Czytała raz, drugi i trzeci. Przytem uśmie- 
chała się i kiwała głową. W końcu schowała pa: | mówiła po chwili -cioc 
pier i zawołała na aspiranta, który właśnie w dru- kawalera! o 

czuprynę do góry i niespo- 


gim pokoju własnoręcznie czyścił sobie buty. As-| Aspirant podgarnął 
kojnie rzucił się na krzesło. 


— Najprawdziwsza prawda. Widzę to oczami 
kobiety, a zresztą sama babunia Zosi mówiła mi 
o tem! 

Aspirant skakał z radości jak dziecko. 

— Zosia, Zosia mnie kocha! wołał — ileż szezę- 
ścia mieści się w tych słowąch! - SE 

— Do szczęścia — ozwała się ciotka — potrze- 
ba jeszcze bardzo wiele! A) 


 Qzęść literacko-artystyczna, 


ładna dziewczyna— 
dzie prędko 


e 


n? Gdzie ona? 


` NOWELLA ; 
pirant stanął przed nią. i AE 1 
Jana Zacharyasiewicza. — Czy dawno byłeś na ulicy Dobrej-mój Stasiu?| — Ciekawy jestem po: co Jej szukać kawalera!| — Czegóż potrzeba! ' 
. — U Zosi? uzupełnił zapytanie aspirant i po- mruknął. >: — Potrzeba dekretu 1 pensyjt coć 57557 504 
— Przecież każda panna chce się... kochać!| Aspirant posmutniał, Ciotka uśmiechała się. 


, — Niesmuć się tak bardzo — rzekła po chwi 
i na to jest rada. Radzca Kleofas mówił mi 
sekretem, że dziś. jutro otrzymasz dekret na po- 
mocnika kontrolera i pensyę! —. m | 

— Dekret i pensyę! krzyknął aspirant i sko- 
czył do góry. 

:— Dekret i pensyę! j 

— Jeżeli tak, to: muszę. mieć więcej. Dekret, 


czerwieniał cały jak burak. 
Ciotka spuściła oczy, aby tego rumieńca nie 
widzieć. 
— Tak... u Zosi... jeżeli tak chcesz! 
— 0 bardzo dawno! 
Jak dawno... miesiąc, dwa, trzy ? 
Tak dawno... nie! | 
Trzy... dwa tygodnie? 


I. 
A Gdzie ona? 
„Gdzież ona? powiedzcie mi gwiazdy — gdzież 
jest królowa, która ma zapanować w sercu mo- 
jem? Szukam ją i wołam, lecz w koło siebie nic 
nie widzę i nie słyszę! W koło mnie puszcza, 
a jam głos wołający na puszczy !.. Jedwabie i ko- 


_- Kochać... kochać... to któż jej broni ko: 
chać! 

— Potem... zamąż iść! 

Aspirant zerwał się z krzesła. | > 

— Ciekawy jestem, za kogo chciałaby Zosia 
za mąż iść! 

— Za tego, 

Aspirant przeszedł się po 


który ją kochać będzie! 
pokoju. 


ronki otaczają mnię, ale nie widzę ni serca ni|. — I to nie? HAN i - 
_ ducha! Posągi patrzą na mnie, a oczy ich to kun-| — Tydzień? — Każdy może Zosię kochać! odpowiedział — | pensyę 1... Zosię! |. A; R 
| sztowna emalia!., O gdzieżeś, gdzie królowa me- | — Mniej. bo zacna, poczciwa i ładna dziewczyna... . ale py-| — Pójdź, niech cię ucałuję 1 pobłogosławię 

tanie kogo ona kochać zechce? szlachetnym pragnieniom twoim!.. A co... teraz 


trzy dni? 


yłem! już wiesz gdzie ona? 


I pokazała szczęśliwemu aspirantowi skrawek 
zapisanego papieru. Aspirant rozpłakał się z ra- 
dości. 

— Wiem, 
chając. - 

-— U babki, 


— Sześć, pięć, cztery, 

— Tak... przedwczoraj 

— To weale nie dawno! 

— Tak mi się jakoś zdawało! 

Ciotka zamilkła. 

— A ma co ciocia pytała? =.. 

> Tak.... miałam ochotę dzisiaj tam 
z tobą! A 

_ A i owszem a i owszem! Ja pójdę! 

— Niedawno tam byłeś! . 3 

— To nic nieszkodzi. Z0818..- panna Zofia mó-| 
wiła mi, że mogę codzień... dwa razy na dzień | dź 


— Czy ty nie wiesz kogo., 

Aspirant ruszył ramionami 1 poczerwieniał jak 
alkiermesz. 

Ciotka patrzała na nie 

— A ja ci powiem, kog 
pójść | chwili. 
_ Aspirant stanął jak wryty Przestrach malował 
się na jego twarzy. Serce zabolało go, jakby mu 
je kto kleszczami ścisnął. zi 
— Kogo kocha Zosia? wykrztusił głosem bez 
wieku. 
— Kocha... 


go życia — dla czego chowasz się przedemną ? 
Oczy moje już wypatrzyłem za tobą — a suche 
są jako trawa skoszona! Odrzuć z twarzy swojej 
zasłonę Z chmur i mgły — i obnaż białe ramio- 
na twoje! Tęsknię do twoich modrych oczu, ła- 
'knę słodkiego uścisku!.. A gdy cię wołam i bie- 
gnę za tobą — chwytam tylko powietrze i słyszę 
echo. wołania mego: Gdzież ona, gdzież ona?.. 
: Me słowa na małym skrawku papieru napisał 
pan Stanisław, aspirant w biurze naczelnika trze- 
_ ciej sekcyi, Był to młodzieniec przystojny z czar- 
nym wąsikiem. Miał modny garnitur, frak i czar- 


go z upodobaniem. 


o ona kocha ? rzekła po wiem teraz, gdzie ona! odrzekł szlo- 


przy Dobrej ulicy!.. Zeszła z po- 
między chmur i gwiazd i tam się ulokowała ! 
— Droga ciociu! Jaki ja szczęśliwy ! 

__ Ale trzeba się pospieszyć, aby ptaszek: nie 
furknął. Czy chcesz abym z babunią pomówiła ? 
` — I owszem i owszem! ` Saati 

— Powiem, że w chęci oświadczenia się chcesz 


kocha... pewnego aspiranta z biura 


ny tużurek — a na Żurawiej ulicy miał ciotkę ,| przychodzić! SRA | 
która dawała mu wikt, stancyę i pranie. Aspirant zarumienił się Znowu, a ciocia uśmie- | naczelnika trzeciej sekcy!: 
"Napisawszy powyższe słowa na skrawku papie- chnęła się.. zał „Twarz aspiranta pokraśniała. Podskoczył do i 
ru, schował je do kieszonki letniej bluzy, jakiej Nastąpiła pauza. —. ż góry i objął ciotkę za SZyJE:. š Jszalsąe 
|. — Stasiu! rai A — 0 droga ciociu! Powiedz ciociu czy tof — I że w tym względzie czekać będziesz na 
3 sd prawda ?.. T odpowiedź w biurze trzeciej sekcyl... UC środy, 


| używał w biurze. ZA 
© Za tydzień było pranie ý ciotki. Służąca przy- 


— Czego ciocia chce ?. 


OSI LZKO RPDZE PRAC — LE CURE SEA OCE a 


„CZASU“, tudzież -urzędy pocztowe. Miejscowg 
del Nowakowskiej. Ogfosz 
towym), za 
d miejsca wiersza drukiem drobnym po 30 c. za każdy raz. 


larze, ogłoszenia itp.) przyjmują się za cen 
00 egz. dla miejscowych prenumeratorów. 

wym. ©głoszenia 
kładzie tytoniu Nr, 1 przy ulicy Halicki 


Poisgonićre 33); w Wiedniu pp. Haasenstein & Vogler (także w 

: : u, A. Oppelik, Stubenbastei 

(takže w Berlinie, Hamburgu, Monachium i Norymberdze), G. L. Dau 
n. M.) Rotter & Comp, 


żołnierz z '1831 r., a później 
w sądownictwie ` pruskiem SUS 
kulturkampfu z posady usunięty. 


danym przez br. Ed. Raczyńskiego. 

W teatrze naszym przed 
komedyę ks. Antoniego Sułkowskiego „FE 
Zart“. £ APEA 

“Ostatnie jarmarki na konie w Inowrocławiu, a 
zwłaszcza w Gnieźnie, wykazały, że chów 
w Księstwie, niesłychane zro 
u nas stadnin, ale w ogól 
chty, 
W Gnieznie było na 
koni, głównie krajowych, kupcy 
łej Europy, a płacono niektóre 
za sztukę, W 
licznym stacyom ogierów rządowych. 


Wiedeń 19 maja. Podaj 
pisków stenograficznych mowę dep. Jaworskie< 
go, miang d. 9 b. m. w Izbie deputowanych podczas 
obrad nad ustawą o pomorze bydła: © ` 

Sprawa, 
wagi i doniosłości tak 


drugie więcej widzą w niej narażony swój interes. 
Fakt to niezaprzeczońy, że pomór na bydło prze- 
włóczony bywa z stepów 


półnócnocno- wschodnich , że z czasem rozprze- 
strzenił 
ostatnich prawdziwie zastraszające przybrał roz- 
miary. Wywołana: i 
sza, ile że zaraźliwość i zabójczość pomoóru: jóst 
wielka, terapia z 


radna, pomyślność przeto rolniczej ptodukcyi zwie- 
rząt, tak Ściśle zresztą z rolnictwem powiązanej, 
jest zakwestyonowana, 
źródeł bogactwa społeczne E 
rzeregiem rozporządzeń usiłował zaradzić źłemu, © 
które to rozporządzenia w miarę niebezpieczeń- 
stwa postępowały w surowości i ścisłości, -aż na- 
koniec złożyły się na us 
r. 1868, wydaną już za wsp 
ustawodawczej i 0 
zamknięcia granie, zakładów kontum jny 
mogę 
w okolicznościach normalnyg 
tamować złe; w obee obojęt 
ki |sządu rosyjskiego, mima © 
ganów rządowych — 


niejsza część, równina, Podolem zwana; w skútək 


dów ziemnyc musi sprowadzać z sąsiednich pod 


południa! z 


$ szcze aspiranta który miał w perspektywie de: 
kret, pensyę i Zosię!+. > AS 


Po rozmowie z ciotką wyszedł aspirant do swe- 
|go pokoiku. Wydobył 
i zaczął w nim czytać i coś 


li-—|w chwilach wolnych od pracy, 
pod | Napisał ich sporo i żeszył 
zały, ; 
1 robił poprawki. 
|błędów gramatycznych, owy 
- |itów każdej młodej poezyi, 
i tytuły poematów. 


go a natomiast napisał „Zosia 
jomej; Do mego ideału; 
(Deo ignoto); Do mojej 
Wyśniona; 


ofiarą czarnego atramentu, 2 nat 


ty plastyczne; 
Zosia, ! 


e przyjmuja: Doe 5? 
i ; prenumeratę, ksig- ; 
enia (inseraty) przyjmują się za opłatą 
pierwszy raz 10, za każdy następny niz po 5 6. 
1 złr. od 
Należytość 
i prernumerate przyjmują: E 
ej Nr 4; 

Faubourg 


; (prenumeratę - p: Wincenty Raczkowski, 
j 5 Hamburgu, Frankfurcie nad Menem, 


Nr. 2 (także w Pradze), R. Mosse, 
be & Comp. (także w Frankfurcie © 


długoletni. -sędzia 
dopiero w skutek 
Znanym on był 
tłumacz klasyków łacińskich w zbiorze wy- 
ą oryginalną 


stawiaj ay 
atalny 


koni 
bił postępy. Nie masz - 
eu włościan i szla- 
chów koni wielce się uszłachetnił, podniósł. 

sprzedaż, przeszło 3000 - 
zjawili się Z ca- 
konie do 1000 tal. 
się ten rezultat 


części zawdzięcza 


AWARE 


emy dziś według za- 


która nas dziś zajmuje, największej jest 
dla państwa całego, jak 


krajów z osobna, które znów jedńe mniej, 


rosyjskich, że od wielu 


lat panuje w Auetryi, szezególniej w okolicach 


się na cały obszar Austryi, -a w czasach 


tem obawa jest tem słuszniej- 


aś weterynarska mimo, postępów 
umiejętności stawa w obec tego 'złego bezpo- 


a ztąd jedno z głównych 
go narażone. Rząd też 


tawę z dnia 29 czefwca 
ółdziałalnością władzy 
artą na zasadzie względńogo 
í 18 
nie stwierdzić pewnych żal tawy; 
h mogłaby była za- 
gdi i niezarodności 


AU 


"której znaczna, najurodzaj- 


ol- 


się badaniu tej ważnej |nikó 


Dobrze, do południa we srode! > - 
I szczęśliwa ciocia uściskała szczęśliwszego je- 


z szuflady spory sekstern 
mazać i: poprawiać. - 
każdy aspirant — 
` pisywać wiersze. 
w sekstern dosyć oka- 
Teraz rozczytywał się w nich i. niektóre 
Niepoprawiał jednak wiersza ani 

rch koniecznych sate- 
_ale poprawiał napisy 


Aspirant miał zwyczaj — jak 


Gdzie ona ?.przemazał 
u Tytuły: Do niezna- 
Niewiadomemu bóstwu 
gwiazdki; Do. chmurki; 
niewidziana; Bóstwo ta- 
.. wszystko. to -padło 
omiast -unosiła 


Wszędzie gdzie był napis: 


Przeczuta a n 
"Pieśń bez słów... 


napisem wszędzie : „Zosia“. 


odbył się teraz proces, któ- 
ch duszach się odby- 


- Uskuteczniwsży tę p 
wybiegł na ulicę, bo z nadmia 
kło mu u ciotki świeżego powietrza! ` zę 


_(Dalezy ciąg nastąpi.) 


amar CZE O AED | 


"ministra spraw rolniczycł 1 ią 
przekonywać nie myślę, ale radbym każdej chwili 
i przy każdej sposobności ostrzegać. I mimo że, 
> p się rzekło, sposób ów sprowadzi za sobą wiel- 
( “kie. przeszkody i przewroty w rolnictwie, mimo 
= ge nawet podaje może w wątpliwość dalszy byt 
niektórych gospodarstw, oświadczam, że zgadzam 
się na ów sposób. 
Oświadczam, że się zgadzam, bo mniemam, że 
w tej sprawie interes cząstki potrzeba poddać inte- 
resowi całości. (Brawo! brawo! z lewicy). Wynika 
to z natury ludzkiej, panowie, że gdzie chodzi 
o to, co moje a co twoje, gdzie chodzi o potrzeby 
życia pewszedniego, jednostki, osoby prywatne, a 
= może i korporacye oceniają te kwestye z ciasnego 
' stanowiska wyrażającego się w słowach: „z dnia 
na dzień* lub „z ręki do ust*, że usiłują zacho- 
| wać całą korzyść przy sobie, a na sąsiada zwalić 
niekorzyść, mając tylko teraźniejszość, a nie przy- 
szłość na oku. Stanowisko to jednak, mniemam, 
nie powinno być stanowiskiem reprezentanta ca- 
łości; nie rozwiąże uczynionych sobie zagadnień, 
jeśli szeregiem kompromisów zechce uczynić za- 
"dość wszelkiemu interesowi partykularnemu; po- 
krzywdzi wielu, nikomu nie dogodzi i pewnie też 
nie pais swego celu. Ztąd i ja stanowiska tego 
nie podzielam, oceniam owszem ustawę z stano- 
wiska, które krótko określam słowy następujące: 
"mi: Celem ustawy jest zapobieżenie pomorowi na 
bydło, środkiem do celu zaś wydanie wszelakich 
przepisów legalnych, które mają unieważnić do- 
~ wóz rosyjskiego bydła stepowego, przewleczenia 
_  pomuru na obszar, na którym ustawa ma ta oba- 
wiązywać. 
Jest też cel jasny i jasne do celu środki. Pozwo- 
lę sobie, nie zapuszczając się w szczegóły, nale- 
= żące do dyskusyi szczegółowćj, pomówić o nie- 
= których Pep: niniejszego projektu, tych mia- 
= mianowicie, które z wyrzeczoną przezemnie zasa= 
- dą Pozo w najściślejszym związku. 
omisya, preyjawazy bezwarunkowy zakaz do- 
wozu bydła jako zasadę naczelną, musiała też 
-wypowiedzieć to w jednym z paragrafów ustawy. 
|. Jakoż na pozór nic łatwiejszego, jak wypowie- 
dzieć jakąkolwiek zasadę w formie paragrafu, 
; który w wyobraźni, w myśli każdego członka ko- 
 misyi jest jasny i wyraźny. A jednak, panowie, 
|. wyznać mi trzeba — sam byłem członkiem szano- 
- wnój komisyi—że komisya, zajmując się sformu- 
łowaniem odnośnego ustępu przez dwa posiedze- 
nia, nie znalazła szczęśliwój formuły. Nastręcza- 
-~ — ly się komisyi dwie drogi: albo formuła zawie- 
- rająca powszechny zakaz dowozu, albo nunkupa- 
cyjne wymienienie tych krajów sąsiednich, wzglę- 
dem których zakaz dowozu po niejakim czasie 
wszedłby w życie. p apojea sposobem przyszła 
do skutku forma, jaką dziś widzimy w ustępie 1 
$ 1go. Wedle nićj kraje zagraniczne, do których 
ustawa się odnosi, podzielono na dwie kategorye: 
dö jednćj należy Rosya, «względem którćj wy- 
- rżeczono bezwarunkowy zakaz dowozu, do dru- 
_ giój inne kraje enropejekip graniezące z Austryą, 
względem których zakaz ten, w. miarę niebezpie- 
czóństwa ma być wydawany sposobem administracyj- 
> nym. Rumunia przeto należy do téj samćj kate- 
goryi drugićj, do którćj należą Szwajcarya, Wło- 


; a Niemcy. , ży 
~. Powiedziałem, że niepojętym : dla. mnie sposo- 
_ bem obrano tę formẹ,. wiadomo. mi bowiem, że 
od wielu lat wszyscy członkowie komisyj uważali 
Rosyę wraz z Rumunią za główne źródła naby- 
wania bydła stepowego, a więc i za siedlisko 
- niebezpieczeństwa: zawleczenia zarazy. Sam sża- 
nowny pan sprawozdawca komisyi (Proskowetz) 
tak dawnićj już, jakoteż w. roku zeszłym na'u- 
_ motywowanie rezolucyi zd. 17:czerwca, którą 
wys. Izba uchwaliła przeważną większością, przy- 
wodził, że Rosya i Rumunia są krajami najnie- 
"_ bezpieczniejszemi, któremu: to zapatrywaniu, jak 
_ dowodzi sprawozdanie, :pan sprawozdawca po dziś 
dzień jeszcze hołduje. Roro uwoya którą przyję- 
liście d. 17 czerwca r. z, brzmi dosłownie: „zają- 
Knięcie granicy od Rosyi iRumunii,* itd., a sło- 
wą te powtarzały sięswe wszystkich mowach i u- 
chwałach wys. Izby i komisyi, aż nakoniec odstą- 
piono od nich w projekcie komisyjnym, gdzie 
powiedziano tylko: „z Rosyi.* | śą SA 
_ Zachodzi pytanie , : dla szego :-komisya obrała 
-taką formę. Nie miożna powiedzieć, iż uczyniono 
to dla uniknienia wylięzenia wszystkich krajów 
anieznych, bo mowa tu tylko o krajach grani- 
czących z temi krajami. Austryi, dô których usta- 
wa się odnosi, a temi ki ajam sąsiedniemi są tyl- 
- ko Rosya i Rumunia. Ustawa ta może wejść 
` w życie tylko w.ścisłćj. zgodności z Węgrami i 
wad edy tylko będzie miała znaczenie. W komisyi 
powiedziano: „rozumię się samo przez się,“ 
lajo mi się, że. panowie reprezentanci rządu 
_ zgodzili się na to zapatrywanie i oświadczyli, że 
- rozumie się samo przez się, że i Rumunia jest 
przez to rozumiana. Jeśli to zaś rozumie się sā- 
= mo przez się, wtedy mojem zdaniem nie należa- 
= loby wahać się przyjąć to także do ustawy; bo 
- lepiej wypowiedzieć coś w ustawie, choćby nazbyt, 
niż otwierać pole fałszywym interpretacyom. W ko- 
-- misyi wskazywano także na weterynarskie stosun- 
| ki w Rumunii, które jakoby dostateczną dają rę- 
_ kojmię przeciw zawleczeniu pomoru do Austryi; 
mnie zaś wydaje się, że nie należałoby własnego 
' bezpieczeństwa zdawać na obce urządzenia i na 
cudze upodobanie; własna ostrożność niewątpli- 
wie jest najlepsza i najskuteczniejsza, a traktaty 
i umowy handlowo-polityczne nie mogą tu stano- 
wić przeszkody. | a. 
- , Dalój—bo i o tem trzeba mi wspomnieć — mó- 
- wiono w komisyi, że byłoby niestosownie wyra- 
. źnie Rumunię w 
~ niezamącania dobrych z tem państwem stosunków. 
Nie pojmuję, jakby to być mogło. Gdyby np. 
odwiedził mię sąsiad, a ja powiedziałbym mu: 
" „Miły przyjacielu, wiem, : że u ciebie porządek 
_. wzorowy, ale wiem też, że pozostajesz w stosun- 
kaeh z pewnym sąsiadem, podobno z Moskalem, 
u którego pir na bydło nie ustaje; wybaczysz, 
że przy całym szacunku dla ciebie konia twojego 


FE 


| zaś 


nie peoi do mojćj'stajni* (wesolość', nie wiem, 
- jakby to zachwiać miało dobrą między nami przy- 


 jaźń (Głosy: hardzo trafnie!) Oto.już i wszystko, 
co przywiedziono na rzecz tćj refórmy,: a wszystko 

to drobnostki i nie ostoją się wobec tego jedne- 
go, że zabezpieczenie się od pomoru jest: głó- 
'wnym i jedynym celem, który aby osiągnąć, trze- 
ba nie zaniedbać niczego, co kładzie zaporę po- 
średniemu czy bezpośredniemu wprowadzaniu by- 
dła stepowego. Tą zaś formą dopnie się tylko 
tego, że główna brama dla rosyjskiego bydła ste- 
 powego będzie wprawdzie zamknięta, ale na roz- 
_ cież otwarta pozostanie furtka, i trzeba lękać się 
że bydło niewpuszczane między Brodami a gra- 
nicą mołdawską wygodnie przechodzić będzie gra- 
nicę przez Rumunię. 


ch, którege z pewnością 


ieniać w tój ustawie, a to dla. 


Proszę zważyć także, iż daje się tu rządowi 
moc, za którą nawet wdzięczny nam nie będzie, 
bo ta moc w jego ręku może stać się mieczem 
obosiecznym. Nie myślę ubliżyć rządowi, ale mo- 
głoby się zdarzyć, że chciałby, ale nie mógłby 
zamknąć granicy od Rumunii sposobem admini- 
stracyjnym wedle $ 7go projektu; a co gorsza, 
że mógłby, ale nie chciałby; albowiem w skutek 
zmiany okoliczności i zmian osobistych mógłby 
nastać stan rzeczy taki, iż wbrew konieczności 
zamknięcia granicy od Rumunii albo nie zam- 
kniętoby jéj wcale, albo za późno, albo też o- 
tworzonoby ją znów przedwcześnie. A nakoniec 
zamknięcie granicy wymaga stałych urządzeń, 
które nie tak łatwo już to zaprowadzać, już to 
zwijać; tak np. straży granicznćój bądź przez 
żandarmów, bądź przez kordon wojskowy. Proszę 
i to zważyć, że o wiele łatwićj znieść zakaz niż 
wydać, szezególnićj zaś w tym razie. Z tych wszy- 
stkich względów, zdaje mi się, $ 7 sprzeciwia się 
zasadzie, którą komisya uznała za przewodnią 
w tój ustawie. (Dok. n.) 


Rosya. 


Dzienniki rosyjskie ogłaszają następujące dwie 
proklamacye Cara do Bułgarów: 


I. 
Do mieszkańców księstwa Burgarskiego : 


Wypełniając warunki traktatu berlińskiego, 
rozkazałem Moim wojskom, zajmującym wasz 
kraj, rozpocząć wymarsz zaraz po upływie ter- 
minu, pomienionym traktatem oznaczonego. Za- 
wiadamiając o tem, dziękuję wam, za serdeczność, 
z jaką przyjęliście Moje wojska, wchodzące do 
waszego kraju, jak również za współczucie i bra- 
terstwo, jakie im okazywaliście w ciągu całego 
pobytu. Walcząc w szeregach Mojej walecznej ar- 
mii i ponosząc z nią wspólnie wszelkie ciężary woj- 
ny, wy przyzwyczailiście się szanować ją i ko- 
chać, dzieliliście też z nią sławę, zdobytą boha- 
terskiemi czynami. Miło Mi było przekonać się 
z wielokrotnych oświadczeń waszych o uczuciach 
przywiązania i wdzięczności, jakie żywicie tak dla 
Mnie, jak i dla całego rosyjskiego narodu, za 
bezinteresowną pomóc, wyświadczoną wam wśród 
ciężkich prób, jakie was dotknęły, i za ofiary, 
poniesione w sprawie waszego wyswobodzenia. 
Wiem, że uczucia te są szczere i niewątpię, że 
wy świadkowie wielkich wypadków, które stwo- 
rzyły niezależność waszą, zachowacie je na za- 
wsze w sercach waszych i przekażecie potomstwu 
waszemu. Kiedy Moje wojska weszły do waszego 
kraju, oznajmiłem wam, że mam zamiar osłonić 
waszą narodowość i zapewnić jej prawa, należy- 
cie uorganizowanemu społeczeństwu. Bóg błogo- 
sławił oręż, wydobyty dla obrony praw waszych, 
i pozwolił urzeczywistnić Moje zamiary. Inne pań- 
stwa w uczuciu sprawiedliwości przyznały prawa 
obywatelstwa: narodowości bułgarskiej. Traktat 
berliński prawa te stanowczo potwierdził,  zape- 
wnił waszą niezależność, tworząc księstwo Buł- 
garskie, trwały fundament dalszego rozwoju wa- 
szej narodowości. Nowa droga otwiera się dla 
was, Bułgarowie, mieszkańcy księstwa; na niej 
kroki wasze śledzić będą państwa, które brały 
udział- w waszem odrodzeniu; potrzeba, abyście 
dowiedli, że umiecie być niezależnymi, i że ko- 
rzystać „będziecie ż praw wam nadanych, jako 
naród dojrzały. Przygotowawszy statut organi- 
czny, położyliście już podstawy dla wewnętrznego 
zarządu księstwa, pozostawiając sobie znaczny 
w nim udział. Nie wątpię, że potraficie przejąć 
się zasadami, które wzięte były za podstawę dla 
ustawy i'użyjecie ich z korzyścią dla dalszego 
rozwoju. Wybierzeeie sobie księcia, który będzie 
waszym kierownikiem i przedstawicielem waszych 
interesów, wobec mocarstw. W związku i jedności 
z waszym wybrańcem skierujcie wasze kroki po 
drodze wskazanej wam przez państwa, i trwale 


dążyć będziecie do celu wskazanego wam przez] 


Opatrzność. : Witając pierwszego księcia Bułgaryi. 
Ja w jego osobie powitam odrodzony naród buł- 
garski. - i 
> Dnia 11 kwietnia r. 1879. 
i : Aleksander. 
II. 

> Do Bułgarów Rumelii wschodniej : 

‘Mając moene postanowienie wykonać warunki 
berlińskiego traktatu i uznając, że tylko przez 
wykonanie tych warunków dadzą się zapewnić 
bez nowych ofiar i wstrząśnień prawa, zdobyte 
dla was orężem rosyjskim, rozkazałem Moim woj- 
skom rozpocząć wymarsz z waszego kraju po u- 
pływie terminu, oznaczonego traktatem. Dziękuję 
wam na uczucia przyjacielskie, prawdziwe boha- 
terskie, jakie okazywaliście ciągle wojskom Moim, 
wśród was przebywającym, a również za miłość 
i wdzięczność, wielokrotnie wypowiedzianą Mnie, 


'a w Mojej osobie całemu narodowi rosyjskiemu, za 


ofiary, poniesione w sprawie waszego odrodzenia. 
Nie wątpię, że uczucie to przelejecie na wasze 
otomstwo, i tym sposobem przejdzie ono w od- 
egłe pokolenia. Znajdujecie się w przededniu 
wprowadzenia nowego porządku, który oparty 
będzie na przepisach traktatu berlińskiego i na 
ustawie, opracowanej przez komisyę międzynaro- 
dową. Spodziewam się, że niezawiedziecie moich 
oczekiwań i nie dacie powodów do oskarżenia 
was o naruszenie pokoju i zgody, tak potrzebnych 
dla własnego: waszego szczęśaia, jak i szczęścia 
braci naszych w księstwie Bułgarskiem. Pamię- 


tając na waszą przeszłość i porównywając ją 


z'nowem położeniem, do którego przechodzicie, 
możecie z ufnością patrzeć w przyszłość. Odtąd 
wasze prawa obywatelskie będą zapewnione. Wa- 
sze życie, honor i mienie pozostawać będą pod 
opieką praw, których wykonawcami będziecie 
wy sami. Daje się wam szeroki samorząd i mo- 
żność rozrządzenia zasobami krajn podług wa- 
szej własnej woli. Nakoniec, na czele waszego 
rządu stać będzie brat wasz po wierze — chrze- 
ścianin. W taki sposób zabezpieczają się wam 
prawa, których nie używaliście dotychczas. Od 
was zależeć będzie, żeby wyszły wam na dobre 
i pomogły do pokojowego i prawidłowego rozwoju 
waszego życia obywatelskiego. Bułgarowie Rume- 
lii wschodniej! Odtąd przyszłość wasza spoczywa 
w waszym ręku. Wiem, że między wami jest 
wielu takieh, eo są niezadowoleni z położenia, 
które traktat dla waszego kraju utworzył, i co 
pragną z pomocą gwałtownych przewrotów dopiąć 
celu, niezgodnego z postanowianiami mocarstw. 
Nie mogę pochwalać takiego zamiaru, albowiem 
jego wykonanie bez woli i zgody mocarstw mo- 
łoby ściągnąć nowe na wasz kraj nieszczęścia. 


tarajcież się działać przeciw podobnym dążeniom | 
nielegalnym, mogącym u samego rdzenia poder-. 


wać rozpoczęte dzieło odrodzenia waszej naródo- 


. +» f +3 D I A ; 
wości i zachowując spokojność, przygotujcie się karami należy ich od tego powstrzymywać, jeśli mia- 
bez najmniejszej obawy 0 Waszą przyszłość przy- | sto nasze nie ma się zamienić w targow,sko jarmar- 
jąć nadane wam prawa do nowego życia. czne. 

Niech wam Bóg domoże na drodze waszego| — Piszą nam z ulicy Wiślnej: 
rozwoju. W drugim dziale ulicy Wiślnej, liczącym cztery 

D. 10 kwietnia r. 1879. domy, jest trzy szynki, a prym między niemi trzyma 

szynk p. Eisena, tuż obok kościoła Š. Norberta. 
Szynk ten uczęszczany przez niektórych rzemieślników 
i podejrzanej sławy kobiety, bywa areną burd, krzy- 
ków i bijatyk. Szczególnie wydarza się to w soboty 
i niedziele. W niedzielę zeszłą zbudziło sąsiadów 
gwałtowne dobijanie się do tego szynku o godzinie 
4'/ą zrana. Po południu zaś około godziny 3¥3 0- 
kropny krzyk i zbiegowisko na ulicy zwabiły mie- 
szkańców do okien. Wyrzucono z szynku mężczyznę 
porządnie ubanego, trzeźwego, liczącego około lat 50, 
pokaleczonego na głowie i rękach. Policya przyby- 
wszy na miejsce, zanotowała nazwiska i mieszkanie 
poszkodowanego i właściciela szynku i tłumowi od- 
grażającemu się kazała się rozejść, czem na szczęście 
zapobiegła dalszej katastrofie. 

— Dz. Folski przytacza akt urzędowy konsysto- 
rza Tarnowskiego z d. 7 kwietnia r. b. po niemiecku, 
jako odpowiedź na odezwę w języku polskim sądu 
krajowego w Krakowie z d. 28 marca r. b. L. 8967. 
Więc wszystkie władze krajowe i wszystkie instytu- 
cye używają języka polskiego, a władza duchowna 
posługuje się dotąd językiem niemieckim, do które- 
go nigdy nie była obowiązana, bo nigdy nie była 
władzą rządową! 

— W Słocinie pod Rzeszowem zmarł Maurycy 
Szymanowski licząc 88 lat wieku. Powszechnie zna- 
ny, poważany i lubiony dla przymiotów towarzyskich 
i zaeności charakteru ś. p. Maurycy Szymanowski 
sięgał młodością świetnych czasów elegancyi i towa- 
rzyskości w Warszawie. Urodzony z Potockiej był on 
pasierbem ministra Mostowskiego, osiadł od lat wielu 
w Galicyi i oddał się gospodarstwu. Dom państwa 
Szymanowskich w Słocinie odznaczał się gościnno- 
ścią i enotami rodziny. Zmarły zostawił dwóch sy- 
nów i trzy córki, z których jedna poślubiona jene- 
rałowi hr. Wallis druga bar. Konstantemu Brunie- 
kiemu. i ; 

— W Drohobyczu umarł d. 17 b. m. tameczny sta- 
rosta Edward Czermak. i 

— Redaktor Przeglądu Lwowskiego podjął przed 
parą miesiącami myśl ofiarowania Ojcu Smu Leono- 
wi XIII, jako dar od Polaków krzyża biskupiego. 
Świetne powodzenie kielicha ofiarowanego przed dwo- 
ma laty bł. p. Piusowi IX, który wśród tak licznych 
pamiątek, jakie wówczas składano ze wszystkich kra- 
jów katolickich,. zwrócił wartością swoją artystyczną 
uwagę znawców i był przyjęty przez Ojca Śgo z o- 
znakami wyłącznej życzliwości dla naszeego narodu; 
to -powodzenie stało się zachętą, aby podobny dar 
złożyć następcy. Piusa IX. Jakoż wykonanie krzyża 
zdaje się zapowiadać, że pod względem wartości ar- 
tystycznej, nie.ustąpi on kielichowi. Ma on być wy 
konanym -w jednej. z najpierwszych pracowni złotni- 
czych Rzymu według rysunku. Jana Matejki. Wsze- 
lako: dotychcząsowa subskrypcya na powyższy cel 
otwarta w Przeglądzie Lwowskim jeszcze nie po- 
krywa połowy "kosztów krzyża. Redaktor Przeglądu 
ponownie odzywa się do ofiarności rodaków na cele 
łączące myśl polską z duchem. katolickim, a odezwa 
jego tem bardziej jest naglącą, że zbliża się chwila 
kiedy koszta zamówionego krzyża zwrócić będzie trzeba. 
, — Wczoraj rozpoczął się we Lwowie przed sądem 
przysięgłych proces członków Rady zawiadowczej, dy- 
rektorów i ajeptów Towarzystwa kredytowego miej- 
skiego, pod zarzutem oszustwa. Akt oskarżenia po 
polsku i po niemiecku wygotowany, wymaga parę dni 
czasu do odczytania. Z procesu tego zdawać będzie- 
my pokrótce sprawę. . . 

.— Do Rady powiatowej Brzozowskiej wybrani zo- 
stali d.. 13 b. m. z miast pp. Rudolf Reitzenstein, 
dzierżawca z Trześniowa i Dr Henryk Lie, lekarz 
w Brzozowie. ( 

— Echo warszawskie przytacza następujący ustęp 
korespondencji. z Wiednia do Gołosu: 

Podczas uroczystości srebrnego wesela cesarskiej 
Pary, przyjmowane były deputacye różnych krajów 
jedna po drugiej. W chwili, kiedy deputacya szlachty 
galicyjskiej wychodziła z sali audyencyonalnej, spo- 
tkała się w jednej z sal z deputacyą Bośniaków i Her- 
cegowińców. -Obie .deputacye były w swoich narodo- 
wych kostiumach.. Po zamienieniu ukłonów, członko- 
wie obu deputacyj zbliżyli się do siebie, podali so- 
bie-ręce i rozpoczęli rozmowę jedni po polsku dru- 
dzy po serbską. Okazało się, że mimo to mogą się 
zrozumieć, a nawet dłuższe rozmowy prowadzić bez 
tłumacza. . Uniesienie nie miało granie. Obie deputa- 
cye zmięszały się z sobą i o mało co nie zapomnia- 
ły.o audyencyi, z radości że znalazły tak blizkich 
pobratymców. Zaczęły się zapytania: „Czy Cesarz nie 
nie mówił, że jesteście ubrani po polsku?* „Przeci- 
wnie, był bardzo zadowolony, bardzo łaskawie nas 
przyjął“. „A jąkeście mówili, po niemiecku?“ „Nie, 


Aleksander. 
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Nominacya X. prałata Dunaj ewskiego Bi- 
skupem krakowskim, została jak wiadomo z naj- 
większą radością nietylko w naszem mieście ale 
w calym kraju przyjętą, czego dowodem zarówno 
pełne gorącego uznania słowa większości dzienni- 
karstwa polskiego, nie wyjmując prasy warszaw- 
skiej, jak mnożące się coraz więcej objawy hołdu 
i uszanowania dla nowego stolicy krakowskiej pa- 
sterza. Codziennie prawie szczupłe mieszkanko X. 
Biskupa przy klasztorze PP. Wizytek zapełniają li- 
czne deputacye duchowieństwa, różnych korporacyj 
i stowarzyszeń i wiele osób prywatnych. Donie- 
śliśmy o homagium złożonem nowemu biskupowi 
przez Kapitułę katedry krak. Wezoraj X. Biskup 
przyjmował deputacyę Tow. Śgo Wincentego à 
Paulo, dziś rano wszystkich katechetów szkół śre- 
dnich krakowskich, a o godz. 12 w południe miała 
posłuchanie Redakcya Czasu, która przybyła w ca- 
łym komplecie. W imieniu jej przemówił p. Alex. 
Szukiewiez, wyrażając radość z powołania na 
prastarą stolicę krakowską, kapłana tak wielkich 
cnót i zalet, którego kraj cały nauczył się czcić i 
szanować; a który odpowie niezawodnie oczekiwa- 
niom wszystkich. „Nie przybyliśmy winszować W. 
Biskupiej Mości — mówił dalej nasz kolega — bo 
wiemy, że nie radość i spoczynek czekają Cię na 
tem nowem a zaszczytnem stanowisku ,. ale winszu- 
jąc raczej sobie, miastu i krajowi całemu tego na- 
bytku w Twojej osobie, przybywamy, aby: złożyć 
Ci hołd i prosić Cię o błogosławieństwo dla dal- 
szej pracy naszej i wsparcie słabych sił naszych“. 

X. Biskup dziękując za ten nowy objaw życzliwości ze 
strony Redakcyi pisma, którego jest wiernym przyjacie- 
lem, podniósł ciężkie obowiązki, jakie z woli Kościoła 
na niego spadły, ufny, że w spełnieniu ich znajdzie za- 
wsze -w wiernych- swojej dyeceżyi gorliwą pomoc i 
że przedewszystkiem pomocy tej i współpracownictwa 
nie odmówi mu dziennik, którego zasady znane mu 
są od dawna, a któremu i jego osoba nie jest obcą. 
„Zmacie moje zasady i dążenia — mówił X. Biskup — 
z lat dawniejszych, kiedy dziennikówi waszemu byłem 
jeszcze bliższym. Pozostały one niezmienne, bo inną 
tylko. przybrały formę, innym popłynęły korytem.. Cel 
mamy wspólny, bo ja i wy pracujemy, chociaż na 
odmiennej drodze, dla dobra i. uszczęśliwienia naszego 
drogiego kraju. Kościół, to dawna, stara, niewzru- 
szona potęga, bo oparta na, skale. Piotrowej, nowszą 
potęgą, także ważną i doniosłą jest uczciwa, kato- 
leka prasa. Tam,- gdzie nasze słowa nie dojdą, do- 
chodzą wasze, a rozumieli to dobrze . Ojcowie ŚŚ., 
Pius IX i Leon XII, kiedy na posłuchaniach dzięn- 
nikarzy katolickich podnosili zadanie. prasy kato- 
lickiej i błogosławili jej pracom. Polegając na do- 
tychczasowych objawach waszej życzliwości i przy- 
jaźni dla mnie, spodziewam się, że nie odmówicie 
mi jej na przyszłośćw kiedy przyjdzie mi nieraz, pó- 
mocy i poparcia wigo zażądać i niejednego wam 
udzielić. * PE i BEE S 

Dzień konsekracyi X. Biskupa nie jest. jeszcze po- 
stanowiony, zależeć on, będzie od nadejścia bulli 
Ojca S. spodziewanej lada dzień. Rada miejska wy- 
słała w tych dniach na ręce Nuncyusza Apostol- 
skiego w Wiedniu X. Areybiskupa Jacobiniego pro- 
śbę, aby konsekracya X. biskupa Dunajewskiego od- 
była się w Krakowie... > is F 

— Na pomnik $. p. Piusa IX na Wawelu złożono 
ze składki parafian w Osieku pod Żmigrodem 4 złr. 
80 cnt. > 
— Dnia 16 b. m. odbyło się w Akademii Umie- 
jętności posiedzenie komisyi językowej, pod przewo- 
dnietwem Dra Mecherzyńskiego. Do słownika 
polskiego, złożyli materyały: p. M. Pawlikowski 
z dzieła p. t. „Tobiasz“, z łac. na pol. przetł. krak. 
Ungler r. 1540; p. M. Witkowski: 1) „Z nauki ar- 
tyleryi* Jakubowskiego 1781 r., 2) „Z Solskiego ar- 
chitektury*; p. P. Parylak „Wyciągi z nowszych 
autorów“. Prezes Majer odczytał list p. St. D an- 
gla, chemika w Dieuze w Lotaryngii, w sprawie 
ułożenia słownika przyrodniczego. Komisya postano 
wiła oświadczyć wnioskodawcy, iż wydanie podobne- 
go dzieła wchodzi w zakres jej przedsięwzięć, niery- 
chlej jednak, jak po ukończeniu ‘słownika języka sta- 
ropolskiego, którego opracowaniem komisya się zaj- 
muje. Gdyby jednak i wcześniej znalazł się chętny 
w-tym kierunku pracownik, komisya udziału swego 
nie odmówi. i 

— Prezydent miasta Dr Zyblikiewicz wyjechał 
dziś do Lwowa, zkąd wróci we czwartek- ` 

— Jak już donosiliśmy, jutro odbędzie się w Ogr 
dzie Strzeleckim, o godz. 4-tej po południu, wielka 
loterya na: rzecz Szegedynu, pod opieką księżny Wa- 
leryi Windischgrätz. Przygrywać będzie wojskowa 
muzyka, a stoliki mają być ustawione z wykwintnym 
smakiem; między niemi ‘pierwsze miejsce zajmować 
będą: bufet z herbatą i ciastami oraz stolik z kwia- 
tami, który ma być bardzo pięknie ustrojonym. 

— Osoby z powodu doznanych uszkodzeń na Skał- 
ce wd. 15 b. m. do szpitali odwiezione, opuściły 
już takowe po wyzdrówieniu. - 

— Bawi w mieście naszem w przejeżdzie z Teheranu 
p. Kuczyński z ministeryum spraw zewnętrznych, któ- 
ry aż do przyjazdu hr. Załuskiego pełnił przy Szachu 
perskim obowiązki austryackiego chargé d'affaires. 

— Książę Aleksander Battenberg, wracając z Li- 
wadyi przejechał dzisiaj rano przez Kraków do Wie- 
dnia. j 

— Wąska ulica Grodzka więcej jeszcze jest zwę- 
żoną wystawami sklepówemi, które wystają na cho- 
dnikach, a niekiedy będąc niedbale ustawione, zaj- 
mują więcej nawet miejsca, niż gdyby były równo 
umocowane. Przy sklepach żydowskich, które zapeł- 
niają ulicę Grodzką, niekiedy drzwi zewnętrzne nie 
dostają do ścian domów, a do nich przyczepiona 
wystawa sterczy i wymaga baczności, aby wymijając 
się na wąskim chodniku, nie uderzyć się o nią. 
Przepisy, jakie pod tym względem istnieją, nie są 
przestrzegane. Również wielką niedogodność spra- 
wiają znaki kupieckie wiszące, zasłaniające latarnie 
gazowe, a często tak nisko zawieszone, iż parasolem 
w czasie deszczu potrącać o nie można. Wreszcie 
większa część starozakonnych, mających sklepy w u- 
licy Grodzkiej, nie może oduczyć się nałogu napa- 
stowania przechodniów i zabiegania im drogi, a na- 
wet chwytania ich za poły, zalecając im swój towar. 
Dla tego też kupcy i posługacze kupców żydowskich 
obojej płci, nie siedzą za kasą, jak kupcy chrze- 
ściańscy, ale we drzwiach albo nawet na chodniku, 
zawadzając przechodniom i żaczepiając ich. Surowemi 


z Cesarzem. Czy. on umić po polsku?“ „Umić i mó- 
wi.“ „Po serbsku także mówi trochę“. Wszystko zwię- 
kszało zadowolenie obecnych. Jedni ściskali się za rę- 
ce, drudzy się całowali, a w końcu rozchodząc się, 
gorąco objawiali swoją radość, że rozumieją się wza- 
jemnie i mogą zachowywać swój język i narodowość. 
„My powinniśmy być przyjaciołmi, powinniśmy po- 
magać jeden drugiemu, odezwał się któryś z Pola- 
ków“. „Rozumie się, powinniśmy, podchwycili Bośnia- 
cy; przecież my nie obey. Jeżeli będziem w przyja- 
znych stosunkach, będzie nam razem lepiej *., Zesce- 
në tę zauważano i zrozumiano jak nie potrzeba: le- 
piej, przekonywa fakt, że została ona następnie w ca- 
łości opowiedziana w urzędowej Wiener Ztg. Była 
i druga scena także bardzo charakterystyczna. Na 
balu dworskiem ban chorwacki Mazuranicz podszedł 
do grupy deputatów galicyjskich i zaczął rozmowę po 
polsku, wyrażając się zupełnie swobodnie i prawidło- 
wo. Nikt nigdy nie słyszał bana Mazuranicza mówią- 
cego innym językiem jak serbskim i niemieckim, za- 
dziwienie więc było nie małe. Zauważywszy to ban, 
rzekł: „Ja sądzę, że obecnie każdy wykształcony 
Słowianin powinien znać wszystkie główniejsze języ- 
ki słowiańskie, a język polski niezaprzeczenie jest je- 
dnym z najwaźniejszych*. Któż z prawdziwych sło- 
wianofilów, Słowianin duszą i sercem nie powtórzy z głę- 
bokiem uznaniem słów bana Mazuranicza! O ilebyśmy 
my Rosyanie stali bliżej celu, gdybyśmy szli za przy- 
kładem Mazuranicza! Co byłoby, gdybyśmy n. p. w miej- 
sce języka greckiego, uczyli nasze dzieci głównych ję- 
zyków słowiańskich: polskiego, czeskiego, serbskiego 
i bułgarskiego ?... Wszystkie one mają tak wiele wspól- 
nego. między sobą, że wyuczenie się ich jest daleko 
łatwiejsze aniżeli języka greckiego, a ileżby przynio- 


handlowych kupiec odesski, p. Mangubi, którego fir- 
ma prawie w całej Rosyi jest znaną. Z Mangabim 
przybył świeżo do wschodnio-rumelskiego miasteczka 


Karnabat pułkownik rosyjski, który żartem dawał tytuł : 
Mangubiemu: „Panie dyrektorze skarbowy Schmidt”. : 
Mangubi nie zwracał na to uwagi, lecz syn właści 
ciela hotelu w którym óba zamieszkali, słysząc to 
powtorzył swemu ojcu, a ten innym znowu mieszkań= 
com miasteczka. Wkrótce otoczyły hotel tłumy Buł- 
garów, z których kilku znaczniejszych zażądało, aby 
p. Schmidt wyszedł do nich. Żartobliwy pułkownik 
radził wyjść kupcowi niedomyślającemu się nie złego, 
lecz zaledwo ukazał się tłamowi, gdy go rozwścieczo= 
ne tłumy Bułgarów powaliły na ziemię i tak długo 
okładali kijami, aż w końcu ruszyć się już nie mógł 
Potem żabrali zbitemu na śmierć całą gotówkę. Dziel- 
ny pułkownik zniknął jeszcze tej nocy z Karnahatu. 
Jenerał Stołypin któremu zatelegrafowano: o tym , wy- 
padku, nałożył na mieszkańców Karnabatu grzywny 
400 rubli, 200 rubli dla pobitego, a 200 rubli dla 
miejscowych ubogich. 

— Korespondent orenburski Gołosu pisze: Wczo- 
raj miasto istniało, dziś już go niema, Wczoraj byli 
tu zamożni mieszkańcy, dziś dziesięciotysięczny tłum 
pogorzelców, z dziećmi na ręku. Dnia 28 kwietnia 
wybuchł ogień o godzinie wpół do 11 rano. Zapali- 
ła się komórka na brzegu rzeki Uralu —i od tej ko- 
mórki zgorzało miasto! Powódź płomieni szalała, za- 
lewając falami swemi wszystkie dzielnice. Paliły się 
domy,: spaliło się to, co wyniesiono z domów i zło- i 
żono na ulicy, paliło się to, co składano na wozy, 
paliły się wozy same! Ogorzałe od płomieni zwie- 
rzęta domowe: kury, psy, koty zaścielały drogę przed 
uciekającymi ludźmi. Krzyki, jęki i chaos! Matki 
przebiegały po wszystkich ulicach, szukając dzieci. 
W końcu zatelegrafowano © pomoc do Samary, 4 od- 
powiedź brzmiała, że miasto to ma pożar u siebie! 
Przecież jednak później nadeszła ztamtąd pomoc. 
Ogień stłumiony został dopiero d. 30 kwietnia wie- 
czorem, trwał więc półtrzeciej doby. Pod gruzami 
domów znaleziono kilka zwęglonych zwłok ludzkich. 
Według korespondenta Mołwy pożar zniszczył w środ- 
ku miasta 950, a na przedmieściu Nowej Słobodzie 
1420 domów. Straty kupców i przemysłowców obli- 
czają na 14 milionów, straty innych mieszkańców 
w nieubezpieczonem mieniu na 3 miliony rubli. W. tak 
zwanym „Gościnnym dworze“ zgorzały wszystkie za- 
pasy bawełny i towary azyatyckie. ś 

Wiadomości policyjne. Straż policyjna 
przytrzymała: Jana Rozenaja, ża kradzież zboża 
z składu; Józefa Prochala, za kradzież płaszcza; Sta- 
nisława Pospana, za kradzież kurczęcia niewiadomej 
osobie; Aleksandra Angello, za oszustwo; Pinkusa Pin- 
kesa, za kradzież pieniędzy; Salomeę Klimkowiczo- 
wą, za przywłaszczenie sobie znalezionych pieniędzy 
i oczernienie właściciela, że jej takowe skradł, pięć 
osób za pijaństwo. 

Pudełko na zapałki, zapomniane na ławce na plan- 
tacyach w pobliżu pomnika Straszewskiego, „złożonem 
zostało w pobliskiej altance wody sodowej, aby je 
tam właściciel mógł odebrać. AER ' 

— Wystawa nieustająca Towarzystwa Przyjaciół 
sztuk pięknych otwarta codziennie od godziny 1itej 
do 4tej prócz poniedziałku. — Wstęp w niedzielę 
15 centów, w dnie powszednie 30 centów. 

— Dnia 18 maja pogoda; termometr od 11:0 do- 
szedł do 20:5 C. Barometr idzie w górę; rano o g. 6ej 
dnia 20 stan jego był 742*7 millim., termometru 11:0 
C. Wiatr północny. 
— We środę d. 21 


maja: Krzyżowe dnie, $. He- - 
leny król. ; $ a> 


Wiadomości bibliograficzne. ` 


— Poszyt 10 Przeglądu Lwowskiego zawiera: 
Najnowsze sądy o Karolu Szajnosze przez B. Kali- 
ckiego; Wielka księga, powieść Sewera ; Listy z Wie- 
dnia i Rzymu; Kronika. 

WIEEETRETSD ATW OZ ZZO a ZDZ AZS 
Konkurs 
Towarzystwa historyczno-literackiego w Paryżu 
Sprawozdanie 
Rady tegoż Towarzystwa, odczytane na posiedzeniu 
publicznem, d. 3 maja 1879 r. 


Na ostatniem publicznem posiedzeniu naszem, 
przedłużając o rok jeszcze termin konkursu, kró- 
rego zadaniem było: Wykazanie przyczyn wewnę- 
trznych i zewnętrznych upadku. Kościoła unickiego 
na Rusi i Litwie w XVIII i XIX wieku, uwiada- 
liśmy rodaków, iż to czynimy z powodu bezimien-* 
nych, ale z bardzo poważnych źródeł dochodzą- 
cych nas oświadczeń, że prace nad ogłoszonem 
zadaniem daleko już są posunięte i tylko nieco 
czasu potrzebują dla zupełnego ich wykończenia. 
Dziś cieszyć się nam tylko przychodzi z powzię- 
tego przed rokiem postanowienia, gdyż w termi- 
nie oznaczonym doszły Radę dwie, bardzo obszer* 
ne, na zadanie konkursowe odpowiadające prace. 

Pierwsza z nich co do czasu, pod pseudonimem 
Jana Prawdzica, nosi dwa godła; jedno wyjęte 
z dzieła O. Tondiniego Barnabity p. t. Le Pape d 
Rome et les papes de VEghse orthodoze: Dex- 
pression: „Union des Eglises“ (unio Ecclesiarum) 
est employée dans les actes du concile de Florence et 
dans plusieurs documents émanant des Papes, c'est 
pourquoi nous l'avons gardé. Elle nous parait ex- 
primer une pensée non point de conciliation entre 
la. vérité et Verreur comme s'il powwait y avoir plus 
d'une véritable Eglise, mais de condescendance de 
la part de la véritable Eglise à l'égard de ceux 
qui sans leur faute ont hérité des erreurs et des próju- 
gés des auteurs du schisme. Drugie godło z Jutrzni 
ciemnej na Wielki Tydzień: „Respice quae sumus, 
Domine, super hanc Familiam tuam, per quam Do- 
minus noster Jesus Christus non dubitavit mani- 
bus tradi nocentium, et crucis subire tormentum“. 

Przed parą lat, bardzo przyjazne nam głosy 
zwracały uwagę naszą na to, że zbyt obszerne 
ogłaszając zadania, sami utrudniamy konkursa na- 
sze i stajemy się niejako przyczyną ich niepowo- 
dzenia. Szanowny autor pracy, o której mówimy, 
inaczej zapatrywał się na to; jemu zadanie nasze 
wydało się zbyt szczupłem. Przy samem powsta- 
niu Kościoła unickiego upatrując już kardynalne 
przyczyny jego upadku, nie chciał on poprzestać 
na poszukiwaniu tych przyczyn w XVIII tylko i 
XIX wieku, ale wolał zebrać z całej historyi te- 
go Kościoła i w tym celu postanowił streścić 
dzieje Polski pod względem religijno-cywilizacyj- 
nym i przedstawić nam walkę na ziemi naszej 
dwóch żywiołów, to jest: cywilizacyi zachodniej 
z kościołem rzymsko-katolickim i wschodniej z re- 
ligią grecko-orientalną. Dla tego rozpoczął opo- 
wiadnie swoje od chrztu Mieczysława I: w Gnie- 
źnie i Włodzimierza w Kijowie; przyznając osta- 
tniemu z nich pierwszorzędne zdolności polityczne, 
odgadnionej przez niego możności przy Kościele 
wschodnim połączenia w osobie swej świeckiej 
i duchownej władzy, przypisuje skłonienie się jego 


chodnim Kościele. 
chiczny, mówi autor, J 
kiedy ta politycznie istnieć przestała, 
miejsca Litwie, 
z Polską, wszystkie wyłamywania 8 
namiestników królewskich z pod 
zawsze miejsce w imie 
skiej i wiary grecko- 
Unii florenckiej, 
jej ‘narodowości i wszystkich korz 
zachodniej, 
Unię tę odrzuciło, 
syami do 
wywołało 
kto był Unitą, 
fiorencką przyjmował, a kto ją odrzucał; 
jedności ani polity 
nawet uorganizowanej 
takiego stanu 
działaniem czasu 
skiego pozyskać, ku czemu zresz 
był silny fundament we wszystkich paktach Pol- 
ski z Litwą zapewniających wspólne prawa poli- 
tyczne różnoplemiennym wy 
Kościoła. Ale znakomitsi Rusini, pragnęli napra- 
wy i dla swojej cerkwi, a że tego jedynie w połą- 
czeniu z Rzymem 
wywołali odnowienie 
dokonało, jak wszystkim wiadomo , na sławnym 
zjeździe Brzeskim, 1595 roku. Autor wskrzesze- 
mie tej myśli przypisuje 
w tej odnowionej 
wać dla Kościoła narzędzie do zhołdowania mu 
z czasem całej Moskwy i 
Dla Polski, powiada on, 
Ruś jej szukała, 
w tym razie interes 
interesu Rusi! Oceniając ją dalej, 
„Gdyby wszyscy Rusini, tak duchowni, jak świec- 
cy, a osobliwie przedniejsza 
narodu, poszli byli z 
którzy pierwsi podpisali 
larnie ,. prawowicie rozwinęłaby się narodowość 
ruska, jak się rozwinęły 
wości, z Kościoła i przez 
bez zmiany swych instytucyj, 
nalnych, ujrzałaby 
składowy Rusinów, 
musiała na podstawie złączenia się wolnych z wol- 
nymi, równych 
przyniosła nie 
przyjęli, 
trzna i później wojna domowa; 
stała się ona przyczyną rozprzężenia, 
du  arystokratyczno-szlacheckiej rzpltej wniosła od 
razu burzliwy żywioł mieszczańs 
ski ale. schyzmatycko-protestancki, żywioł praw- 


do Kościoła greckiego i pr 
nie z Rzymu ale z 
swej pracy autor wykazuje, że Kościół wschodni jest 
przedewszystkiem kościołem państwowym, kiedy 
rzymski ma : 
wszędzie z sobą wnosi język powszechny i cywi- 
dizacyę powszechną, x 
odrębnej narodowości, owszem, rozwijając je Wszy- 
stkie, Różny wpływ obydwóch 
się już najwyraźniej według autora przy Zzam- 
knięciu epoki podziałów. Ruś j 
epoce przez Kościół wschodni, 
pełną. aa i 
ny swój 
yo A krainach obcego plemienia, 
dalu, na Moskwie; kiedy tymczasem W Polsce 
cię państwo monarchiczne, 
iej swobodzie indywidualnej, zaczerpniętej W Za- 


do tegoż składu zaczął się wciskać żywioł gmin- 


tak znaczny, jakiego od dawna 
nosit albowiem do 4000 korcy, 


r 


przy znacznej liczbie kupujących 
: ceny psznicy 
mało się w cenie z prze 
ny płacono nawet drożej. 
żadnej zmianie. > 
Płacono za pszenicę na 


zyjecię chrześciaństwa 
u. 


Carogrodu. W dalszym ciągu 


rawdziwie charakter powszechny i 


nie tamując przy tem żadnej 

jęczmień na 
owies na 138 £. 
na 250 f. od złp. 
do 24 złp.; wykę od 


Kościołów objawia 
karmiona w tej złp. 25 do 26'/, złp. 
wyniosła stąd zu- 


kościelną anarchię, 1 pierwot- 


systemat dla życia musiała przeradzać 
w Rostowie, Suz- 


i cena pszenicy spadła; 
i kiwania płacono wyżej. 
oparte na wiel- | znaczne partye na Wywóz do 


Raz zaszczepiony duch anar-|w zakupnie. 


uż Rusi nie opuścił, nawet 

ustępując 
bo wszystkie próby zerwania Uni 
ja się książąt i 


do 9:25 złr.; czerwoną 


władzy, miały SRA 
dawnej federacyi rusiń- da6: Ae] 
nickiej. Przystępując do 
Polska zapewniała Rusi rozwój 
yści eywilizacyi 
katolickiej, ale państwo moskiewskie 
a wystąpiwszy samo Z preten- 
jako spadkobierca Paleologów 
„Nie wiedziano, 
kto Unię 
nie było 
cznej, ani narodowej, nie było 
+ hierarchii kościelnej“. Śród 


mień piękny od 5:50 
do 5:45 złr; 
6:50 da, 7:75, złr.; 
od 5:50 do 6 złr.; 
od 4— do 450 złr:; 
kukurudzę od 5:80 do 6:25 złr.; 
do 18 złr. 


Rusi, 
tam chaos prawdziwy. 
a kto schizmatykiem, 


Księgosusz, 


pod d. 5 


licyi i wzbronił tem 
licyi 


Jagiellonowie myśleli powolnem 
Ruś całą dla obrządku łaciń- 
tą położony 


wóz bydła rzeźnego 


znawcom zachodniego jest dozwolonym. 


dokonać było można, więc 
Unii florenckiej, które się Odbieramy następujące pismo : 
reszcie pierwszej ozna 
O. Possewinowi, który przemysł, Wydział krajowy 
użyć kwoty 
palnianych, 
mogły do rozjaśnienia 8 
nafty w pokładach gór podkarpackich. 
Rozesłany 


Unii spodziewał się przygoto- 


dalszych jeszcze krain. 
była Unia niepotrzebną. 
miała w niej interes. Jak gdyby 
Polski mógł być różnym o 
autor dodaje: | pocieszającą te nowinę, 
kości premij i warunków, pod 
i oświeceńsza część |uzyskać można, wymaga tylko : 
a przewodnictwem pasterzy, 


akt Unii, powoli, regu- 
hy (pow. Staremiasto), 


hobycz), Ropianka, 


wszystkie inne narodo- 
Wójtowa, Biary, 


Kościół; Rzplia polska 
swych praw kardy- 
w łonie swem trzeci naród 
którego istnienie przyznaćby 


Sękowa, 


czany, Librantowa (pow. 
którzy są skłonni do dozwolenia, 

palniane wedle wskazówek komisyi 
umówić się mającem wynagrodzeniem 
ne były, do ydziału krajowego się 
podali w arunki, pod którymi 


tyby 


z równymi“. Tymczasem Unia nie 
dobrego Rusi, bo ją nie wszyscy 
a ztąd wynikła w kraju waśń wewnę- 
dla Polski zaś 
bo do skła- 


ki i to nie pol- 


ł ojczyzny a W ślad za nim 


zasługuje ze wszech miar na umi 
(Dalszy ciąg nastąpi.) 


t 


użycie grosza łożon 


jak najwięcej 
tość materyalną 


ubiegających się 0 
uzyskanej premij, 


Wiadomości 


z biura Izby kandlowo-przemysłowej krakowskiej 
o turgu zbożowym na Baranie i Kleparzu 
dnia 19 i 20 maja. 


Dowóz zboża na wczorajszy targ na Baranie był 


się o wywołanie ko 


dzie rzeczą u nas bardzo pożądaną 


razy większej sumy na 


Wysoki Wydział krajowy : 


nie zapamiętano, Wy- 
w skutek czego targ 


4, Losy roku 
sh s » 
» » 


„ „ 186% » 
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banku gal. dla h. i prz. w Krak. „ 200 


Albrechta 


Losy krajowe. 
i 200 
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4'/o SA MPNDEO SE ONS 
31, Losy zroku 1854 po 250 zh. . 


Z powodu wybuchu ksiegosuszu w p 
Krakowskim, zarządził rząd krajowy w 
maja r. b. zamknięcie granicy 0 
samem wprowadzania Z 


do Szląska zwierząt i przedmiotów w § 2 
Prze- 


powy 


był dosyć ożywio- 
przecież spadły, żyto zaledwo utrzy- 
eszłego targu, jęczmień pięk- 
Inne produktą nie uległy 


Płacono za pszenicę żółtą za 100 kilogr. od 
od 8:50 do 9:50 złr.; białą 
i banatkę od 8:80 do 975 złr.; żyto piękne od 6:— 
do 6'30 złr., poślednie od 5-75 do 66— złr.; jęcz- 
na paszę od 5 — 
owies od 5'80 do 6'25 złr; groch od 
fasolę od 8— do 9:50 złr.; wykę 
bób od 5:50 do 5:80 złr.; proso 
tatarkę od 525 do 590 AGB 
soczewicę od 15:— 


ustawy z d. 29 czerwca 1868 wymienionych. 
do Wiednia koleją żelazną 


W sprawie przemyslu naftowego. 


podania warunków od przedsiębiorców , 
nkurencyi warunków z ro- 
żnych stron stawianych. Oszczędność jest wpraw- 
w niektórych 
razach, ale w obecnym razie mogliby przedsię- 
biorcy kopalń snadno żądać co najmni 
wytknięty cel, 
„Czyśmy 8z 


1860 po 500 zir. 

1860 „ 100 zir. . 
1864 „ 100 ilr. - 
50 złr. . 


Obligi indemmnizacyjne. 


237 funtów od złp. 46 do 
na 227 f. od złp. 28— do 31— złp: 
202 f. od złp. 20— do 25— złp.; — 
od złp. 14— do 16— złp.; groch 
27 do 31 złp.; proso od złp. 22 


Lubo na dzisiejszy targ kleparski przybyło kilku 
kupców z Prus, przecież takowy był dosyć słaby, a 
owies i żyto płacono po cenie 
z ostatniego targu, piękny jęczmień w skutek poszu- 
Nietylko zakupowano dość 
Prus, lecz i właścicie- 


le pobliskich młynów parowych brali znaczny udział 


8:25 


owiecie 
Opawie 
d Ga- 
Ga- 


Przedsiębiorcy kopalni nafty doczekali się na- 
ki troskliwości kraju o ich 
bowiem postanowił 
10,000 złr. na premiowanie robót ko- 
któreby się najbardziej przyczynić 

ia stosunków znachodzenia 


temi dniami okólnik od Wydziału 
d|krajowego do przedsiębiorców kopalń oznajmia 
nie podaje jednak wyso- 

jakiemiby takowe 
„aby się przed- 
siębiorcy, którzy kopalnie nafty w następujących 
miejscowościach posiadają: t. j. Rosochy, 
Mraźżnica (pow. Dro- 

Żmigród (pow. Krosno) 
Ropica (pow. 
Gorlice), Ropa, Łosie (pow. Grybów), i Klę- 
Nowy Sącz), i 

aby roboty, ko- 
górniczej i za 
prowadzo- 
zgłosili: i 
ższe robo- 
sami prowadzili, lub prowadzić dozwolili. * 
Wysoki Wydział krajowy W zestawieniu miejsco- 
wości wybranych w powiecie Gorlickiem pominął 
ważną bardzo i ciekawą pod względem petro- 
graficznym kopalnię w Męcinie Wielkiej, 
z powodu dwudziestu z górą przedsiębiorstw 
ejętne zbadanie. 

Wydział krajowy stara się o jak najoszczędniejsze 
ege na cel tak wielkiej donio- 
słości, jakim jest podniesienie przemysłu naftowe- 
go. Nie podając bowiem wysokości premij uzyska 
zaszczyt i War- 

a żądając 
stara 


ej cztery 
zapytując 
czędzili 


grosza, stawiając całe m 
Zienia skarbów w podziemiu?" 
podnieśli, nie mając doty 
kraju, przemysł 
mu najznakomitszą, gałąź, P 
ną?*— „Czyśmy nie przyn: 
dochodów, podatkami płacone 
kilkunastu?“ — „Czy nie ż 
sięcy ludzi w kraju naszym 


Przyjechali do Krakow 


HOTEL POLSKI pod BI 
Bartuszewski z Paryża; A. 
J. Lówenherr, M Tarasiewicz 
da z Lichwina; J. Leigert Z 
wa ze Lwowa; J. Bartmańs 
ski z fam. z Kongresówki; 


dzie paradę danego mu 


Paryż 19 maja. Lewy Ś! 
i tawy edukacyjnej z wyjątkiem 


Rzym 18 maja. 
ustawa względem mał 
dzającego ślub kościelny. 

Odessa 
został do Liwadyi. 

Washingtom 
tów uchwaliła 106 g 
względem upoważni 


w skarbie sztab sr 
tych i pozostać w 
nych dowodów a reszta 
pitał długu publicznego. 
mowane będą al part Z 
mogą być użyte przy wyP 
wody wykupywane będą 
Parowiec wojenny 


otrzymał rozkaz k 


Bere- 


która 


jednomyślnie. 
grafują z Pragi, 
zmierzające do wy 
ków klubu. Przeciwni 
czono Dra Klaudego, wice 
skiego, gdyż „postępowanie jego sprzeciwia się 
interesom narodowym. 
nie Dr Edward Gregr, 
Narodnich Listów, a au 
mawiającej za bezwarunk 
chów do Rady państwa, zastrzegając się jednak 
przeciw wspólnictwu z Klaudym i Skrejszowskim. 

Klub czeski powo 
wrześniową, przekaz 
sprawy wejścia Czee 


KE 


Depesze telegraficzne. 
-TRR 


tych 8 sądów apelacyjnych, 
stancyi i połowa 84 
byłyby podwyższone iz 


Izba ukończyła obrady nad 
żeństwa cywilnego poprze | 


19 maja. Książę 


w Wy 
brat 
tor znanej broszury, prze- 
owem wstąpieniem 


chczas żadnej pomocy 
u krajowego, dodając 
jerwcj u nas nie zna- 
jeśli krajowi krociowych 
mi rok rocznie od lat 
ywimy kilkanaście ty- 
przemysłem?” 
R 


a od 19 do 20 maja. 


AŁYM ORŁEM. Aleks. 
A. Michałowski z Krakowa; 
ze Lwowa; L. Szwan- 
Wildenthal; J. Hellero- 
ka z Galicyi; L. Honel- 
A. Salinger ze Źmigro- 


Darmstadt 19 maja. Darmstiidter Ztg do- 


nosi z Liwadyi: D. 17 0 
kowej na cześć 


odbyła się w cerkwi zam- 
księcia Bułgarskiego uroczystość. 
Książę odpłynął potem. do Odessy, gdzie odbę- 
13go batalionu strzelców; 
stanie 20 w Wiedniu poczem przez Berlin i Pa- 
ryż uda się do Londynu, a nas 


odęk senatu zgadza 


Łabanow wezwany 


enia sekreterza spraw skarbu 
do wydawania dowodów na wartość złożonych 
ebra. Z tego ma być 49°/ 
kasach dla wykupienia wyda- 
służyć na procenta i ka- 
Dowody rzeczone przyj- 
a podatki skarbowe i 
łatach rządowych. Do- 
w dolarach srebrnych. 
amerykańsski „Lackawana,* 
rążenia u wysp Samoa. 


swój rezerwy: Dzi 


że niezgodzono się na wnioski, 
kluczenia pojedyńczych człon- 
je Politik mowi, 
„marszałka Sejmu cze- 


stąpił także dobrowol- | p 


łując się na swoją uchwałę 
a} tem samem rozstrzygnięcie 
hów do Rady państwa, przy- 


asze mienie na los znale- 


„Czyśmy nie 


w Czechach 
ma niestety 
w obozie cz 


dowych. - ; 
Reforma ceł i pod 
partyę liberalną, 
rządu zawisłych pr 
darowi, pod którym 


. 


wach kościelnych 
niey ; 
wać i zreformować, 
postępowym 
stanowili korzystać ze 
w Berlinie zebranego 


wanej partyi liberalnej 


uzna wyboru jego, 
czem wybór ponowny 


tępnie do Darm- 
wstęp do Izby. 


mu, że syn kanclerza 
Bismark miał 
stanu i wnosiły stąd, 


kusy 


odwlekła także swój 
może mieć Rosya w 


przeczniej- | 
rzedzających 
Sądząc z je- 


hasłem nienawi 
stępuje przeciw 


Juliusza, redaktora 
ze- 


tajnego radzcę le 
wkrótce udaje się 


zgoda domowa nie spara 


i demokratom. 


dla pro 
ju zagranicznego Z 


dzielę członków t 


Opóźnienie przybycia Ale 


nastąpiło za wdaniem si 


postarał się również, aby ko 
wyjazd do Rumelii. Jaki cel 


tej zwłoce? Donoszą także, 


rzyło się stowarzyszenie 


| mana merem 


Ostatnie telegramy „Czasu*. 


póki rząd trzymał z tą partyą używając je 

za dogodne narzędzie. 
chcą ją ukonsolido- 
aby ułatwić do niej przystęp 
Szczególniej zaś po- 
zjazdu delegatów miast 
testowania przeciw 
boża i bydła. Na 
ego zjazdu podnie- 
nowo stronnictwa 
duchu przemawiali Braun, 
Lówe z Berlina. Programem 
arlamentu i po- 
Ponieważ For- 
e nowo uorganizo: 
że złoży 


zatem partyi liberalnej ch 


nia na 


Związku celnego. 
kenbek stanął otwarcie na czel 
, przeto sądzą , 
prezydencyę W parlamencie, 
cyi otwartej Z rządem. 

Między gabinetem f 


stanął kompromis w spra 
a rzą 


Niektóre dzienniki przyniosły wiadomoś 


niemieckiego hr. 


naradę z kardynał 
że młody 


Atoli 


wyb 


Grant jako przeciwnik demo yi 
ozyskał przeto na południu głosy zamożnych 


właścicieli, kupców i przemysłowców. 


Werliin 19 maja. Cesarz p 
gacyjnego 
Pesz 


do 


ają znó 


obaj 


z 
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atków rozbiła w Niemezech 
której część złożona z ludzi od 
zeniewierzyła się swemu sztan- 
tak długo tylko służyła, do- 
j w spra- 

Naczel- 


rancuskim, a radykałami 
wie Blanquiego. Izba nie 
d da mu amnestyę, p°- 
w Bordeaux zapewni mu 


é z Rzy- 
Herbert 
em sekretarzem 
Bismark ma do, 
synowie kan- 
z Berlina i w sobotę wi- 


ubernatorem Rumelii, a to na na- 


jednego z mocarstw, 
ór ks. 


ło dwa 


= A 
= 


83888888 


187 78, 48 


m m wa = 
a s 


memi W p ę as 
|czytanie projektu ustawy w sledem tymczasowe: 
go wprowadzenia zmian taryfy celnćj. Minister 
Hofmann zwrócił uwagę na wielkie dowozy, do 
których rzuciła. się spekulacya przed zaprowađze= 
niem nowych ceł. Wprawdzie projekt ustawy 
sprzeciwiá się konstytucyjnym prawom parlamen= 
tu (wprowadzenie ustawy prze jéj uchwaleniem), 
ale parlament uwzględnić powinien dane okolis 
czności i zrzekając się praw sobie służących, 
przyjąć wniosek rządowy. ; * RS 
Meru 19 maja. Lud szwajca ski uchwalił 
wczoraj 186,041 głosami przeciw 176,164 rewi- 
zyę konstytucyi związkowćj w celu przywrócenia 
kary śmierci. Nieznany jeszcze wyni głosowa= 
nia kantonu Wallis, oraz wielkićj części kanto- 
nów Ticino i Grizonu (Graubiinden); głosowanie - 
w Ticino jest wątpliwe, a głosy Z dwóch innych 
kantonów przyczynią prawdopodobnie głosów więk- 
szości. Kantony Zürich, Bern, “Bazylea (obręb 
miejski) Bazylea (wsie) Thurgau, eufchatel i 
Genewa odrzuciły wniosek. ; : 
‘Paryż 20 maja. Minister sprawiedliwości 0+ 
świadczył delegatom skrajnej lewicy, iż rząd nie 
da amnestyi członkom Komuny, lecz dopiero po 
dniu 5 czerwca ułaskawi Rocheforta, Vallé, Blan- 
qui i innych, a przeto nie mogą oni uczestniczy 
w korzyściach amnestyì. Podczas uczty w Troyes 
Ludwik Blanc domagał się na nowo zupełnej - 
amnestyi. Ej 
Wersal 20 maja. 
Izbie deputowanych, 


Ministeryum oświadczyło 

iż wybór Blan quiego oe — 
głoszony był nieurzędownie, albowiem szczególne 
okoliczności te 


go wyboru wymagały zastrzeżenia 
pod względem dalszych postanowień. ; 


Rząd stoi 
na gruncie ustaw: 0 wychowaniu i będzie umiał 
zjednać uszanowanie dla praw państwa. Arcybi-. 
skup z Aix będzie stawiony pod sąd, jeśli wyra- | 
żenia przezeń użyte, potwierdzone zostaną. Na ^ 
tem skończyło się to zajście. FUA 
Rzym 20 maja. Izba deputowanych uchwa< 
lila wczoraj 153 głosami przeciw 101 projekt u- 
stawy względem małżeństw cywilnych. © = ,/„/. 
Londyn 20 maja. W Izbie niższej wyłożył 
wczoraj wieczór Northeote podstawy pokoju 
z Jakubem chanem ułożone. ` ©. 
Londyn 20 maja. Times twierdzi, że główne 
punkta umowy Z Jakubem chanem są nastę- 
pujące: Przyłączenie -wąwozów i dostatecznego 
okregu dla utworzenia granicy badań naukowych; - 
ustanówienie rezydenta angielskiego w Kabulu; 
kontrola stosunków zagranicznych Afganistanu; © 
niepodległość pokoleń Afrydów, nie przesądzając 
kwestyi dzierżenia wąwozów. ` | 
Petersburg 20go maja. Petropawłowsk 
Syberyi) pali się ; kilka dzielnie miasta stoi w p 
mieniach. (Petropawłosk. w gubernij Trkucki 
miejsce wypoczynku karawan prowadzących h 


del z Chinami. Red) 


o~ 


leko basza 
botę do 


UL R generałów, 
syjs 


czekiwanym. `, 
KKursa. — Wiedeń 20 maja godz. 2 m. > 
po poł.— Renta papierowa 68'70.— enta srebrna 
69-40. — Renta złota 80:60. — Losy z r. | 
125:50, — Akeye Banku Narodowego 850—. — 
d| Akcye kredytowe 265.80. — Londyn 11735. — 
Srebro —=—. — Napoleony 936s. — Lombardy 
82:50. — Losy z roku 1864 161:25. — Akeye 
kolei Karola — Akcye kolei 
Liwowsko-Czerniowieckiej 189—. — i 
węg. półn.-wscho 
69/, Listy zast. hipoteczne 94:50. — Marki 57:70. 
Ruble 112:37. — 6% Listy zast. galie. Zakładu 
kredyt. Ziem. 90—. i RAA 
Usposobienie giełdy : stałe. REER MARTAT 


REDAKTOR ODPOWIEDZIALNY I WYDAWCI 
* Antoni Kłobukowski. 
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Dukaty ważne > «-* * 
20 frankówki . e « * 
rópyjakie e ć 

ngielskie. .. 
głalote EEEE 
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o Banko hip. gal, 200 zr. . . (263 
ow. kred. ziem. . . | 89 - 


4 

ee "20 Banku hipot. gal 

; " ; u hipot. gah - 

GW T P /„_, włościań, gal. - |. 
59, Obligi indem. gal. 10% podat. - 
6% pożyczki krajowej —: dz 


Rubel rosyjski papierowy « 
Srebro austryackie +. + + * * * 
Kupony W srebrze s + * * * 


Warszawa 17 maja. 
4°), Listy zastawne I śerył « « * 
4 » > un ERL Ae 
kupon 
5, a 3 nowe 1869 r. . 
A SER kupon 
49, Listy likwidacyjne e « : » * 
: INTS, kupon. . 
Akcye kolei Warszaw.-Wied. . . - 


AC SĘ szer DOO 
72 —|172: 50] 5*/, Losy. Pożyczki: prom. ros. 1864 |. || 
„żój bh a » p a 1866 . 


odiędzie się 


w kościele parafialnym 
„w Marcyporębie 


1 Znajomych zmarłego. 


{ 


wkowska w Kra 


a 


[mada 


m Znakomity 


| m i, p siadający: najehlu 
'Hiliogi, p jący e 


| gospod., nieawyną Y 


nę. 
iauiu choćby najroileg H 


i językiem tym włada i ma n 


1301-1-3). 


` ‘tecie Jagiellońskim, 


£ SĘ piętro. 


=g obr.. 


miota n wykładanjc. w-szkołach je. 


Może także udzielać 


tnym. 
: języka nu 


- (1316-1-3) 


Dych klas rozpija się, traci mienie, zdrowie 


xdolnegy dysponenta wiedeńskiego 


Hadom páciami swego dumn, 
D pytania Odponisds sie į 
i ty 30402, M. 80158 pre 
Mosse w wi 


edniu. 


we Lwow 


'traln 


_ wieś Wiatowice 


położona " mili od gościńca, 1%, mili od 


© 


Wiadomość ną miejscu lüb listownie pod 


1813-1 2). 


[1253-4-3] 


| > W piątek dnia 23go maja b. r. 
f jako w rocznicę śmierci 4. p. 


Adama Gorczyńskiego 
| | Nabożeństwo żałobne 


o gcd, 1lej przeđpotudniom, 
na które zaprasza się Krennych, Przyjsciól ; 


‘(Obermüller), żonaty; z dwojgiem dzieci, pojada- 
_Jaoy najlepsze zdolności w swym fachu, kt 
 wielkiea parowych i wodnych n tnach amerykań- 
„skich prez let 20 przeszło p.acował, poszukuje | 

_ porady td 15 czerwca ]819.r. — Łastawe ofnty 
przyjmują pod adresśm F. 8, poste:reat Miej. 


a 


(1317-1-3) 


R OOOO 
Monogramy 
złr. 1:25 za 50 listów i 50 kopert 


na w sile więku, ra. 
anyż "aea t Nowany W zyn- 
| v 6xach kancelaryjnych i b 

sładająoy w mowe i 
|akim, niemieckim i r 
||: czytelnom pismem 
lectwa i powołać m 
ób, porza cje za 
'rywatnegó, 
magszynii ra lu 
w zasład'ie przenpł 


pomocnika kancelary jnego. 


Wymaga się rótyny kancelaryjnej 
nabytej w sądzie lub biurze sdso- 
Kackiem, pisma wprawnego o ile mo 
źności piękrezo, znajomości języka 
niemieckiego, 

Poraa będzie stała, a w miarę 
kwalifikacyi, połączona x podwyż 
szeniem płacy, 
_Zgłosić się do kenca maja 
z podaniem próby pisma pol- 
i niemieckiego, dotychczaso- 
wego zatrudnienia i dokład e.0 a 
dresu pod adresem: Kraków, 
poste restante H. w. 480 
S a a 


Dwa pokoje i kuchnia 


piśm'e jezyka {ol- 
Owyjskim, z ezybkiem 
» mogący : kazać Ś%ia- 
$ na rakomand Cyż G 
ZARAZ poszdy ioves £ 
buchhalteja, kasycra, kon:ro- 
b innego podobeego 
swym lub większych 
łobrach w kraju lab w granicach Rosri. — 
Oferuy uprasza pr asyłzć » 
ua ręce Wgo H. Muldnera w Administras ; 
„C a:u* w Krakowie. 


FORTEPIAN 

ki Marschale), z powodu wyjazdu, 
o sprzedania, oraz i kasa ognio- R 
trwała z fabryki Wertheima, w szkole |kolej 
P. Hóindler Greaves, ul. Ś. Józefa 493, II. 
(Zobaczyć można w go 


|ZESZOWICACH 


w W. Ks. Krakowskiem, 
otwarte z dniem 1 czerwca 18739. 


Ziamówienia mieszkań w domu ł 
bnym hoteliku obok łazienek zbudo 
ądu kąpielowego w Krzes 
owa w miejscu. 

(Analiza chemiczna źródeł dokonana przez Dra A. Ale- 
owic i okolicy oraz Ssamychże 
niczego, napisany przez 
dostać można w Księgarni 
awie i (rzbethnera i Spółki 


W Ki 


sd lt. M. M. © 


azienkowym, albo w oso- 
wanym; zgłosić się można 
zowicach. poczta i stacya|b 


inach popołudn. ; ; ; 
CELA Pop ndrowicza, opis zaś Krzesz 


kąpieli, ich działania 
Dra Władysława Sciborowskie 
PP. Gebethnera i Wolfa w V 


1 zastosowania lecz 


__ see w Galicji. "(1299 1-3; 


[1257-1.] ` 


-— Guwerner 


, poszukuje po- 
sady nauczyciela prywatnego. —. Osoby | 
' interesowane zechcą” się zgłosić listownie 
dą adresem K. Zgodeckt, Nr. 261 ulica 
~ Pla kowie. -= (1310-1-3) 


|| samoistny (3€ 1), óbeca:e kierojący gospodar- 
stwóm na kilkunastu dałych fowatkach w Ga- 

A bniejsze polecenia ró- 

: || nych zoakomitości zę „ grantowne teores. i 
„Bl prakt wykształcen sidoj. ga'p preemysłu 


i malarskie. 


Materyały rysunkowe _ 


energ 0 W za:z4 


js+6mi dobromi; który 
_ |izapswn'ć chce czystego dochodu z morgi ornej 
zjj ziani do: 26. ałr w. a, poszukuje od lipca b r. 
_||stosownej. posady w kraju luv w Rosyi, gdyż 
a j i a Zaw: łanie ty 

'||5ą08 żeńsów, par.bków i doskonałych ekon»- 

|| tów. — Zukane oferty przyjmuje pod „Akwi- 
zycya jakich m ło“ Wny F, Nko wroński we 
LWOWIE, ulica Zamarstynowska Nr. 22 A. 


-Dr Przemysław Pebiążek 
= Docent: Laryngoskopii przy: Uniwersy- 


_. ordynuje od godziny 3—5 aii 
przy ulicy Brackiej pod L. 156, 
> Ordynacya bezpłatna dla ubogich We. Pea 
w sali wykładowej Kliniki chorób 
„ocznych od Iz: (1311-1-4) 


p: Postckaję dnierżany apteki. 
4—6000. Koszałek, (1803-1-3) 
| Wien, Hernals: Hauptstrasse 46. 


"Polak, uczący sig obecnie na politechnice wiedeń 
„skiej, poszukuje. lekeyi cay to w mieś. 
„ele, eny na wsi, na czas ssych forjj tj. od 


adresem: Mt. Wd 
» Uścin Jezuick 
dliszowice. 


TNTE M 


Jestto MĄCZKA RYŻO 
„przygotowana z Bizmutem, . 
KO to działa szozęśliwie na skórę, 


niedosirzeżona przystaje do ciała | 


połowy lipos do 1 października 1379 r. w. przed- 
, W. lnych, albo 

leż przygotowawezych do tychże dakół. Wiek ucznia 
(lto uczniów) i. ste pień: icl wiedzy jest ma 0bo,g- 
t é biegiej konweroacyi w 
emieckim, we. fcaneuskim. Honora 
rjum stosownie do' okoliczności. — 'Bliższa wiado- 
mość pod adresem: J. Ge Techniker, Wie- 
den, Polytechnienm Nr. 18 ia Wien. 


_ Niezbędnie dla Krakowa 
potrzebne jest założenie Towarzystwa wstrzemięźli» 
wości. Mnóstwo rzemieślników, tudzież ludzi a in- 


dach perfum 


 śliwości. - (1826) A. Bozańsui. |W Bianisławowie u p. 


Z kapitałem 300 złe. w. a. 


| ga wskkzówkemi, względn'e Pośrednio wem arab. Mokka 
(O 


jineg mu bankowe- 
80, ktory rozporządza bardzó tozległewi i pożyte- 
znemi telegraficznemi doniesieniami kursowemi i 

! uzyskać sneċino. ko- 

ści przy oleouie tak dobrem połołeniu giełdy. 
ś unktoalnie i. sumieu- 
y.muje biuro ogło- | . 
„0222-13 | 5 


zo p y i intratny, 
ajątek, z obszarem. 
50 D) morgów. Czysty do- 

chód: prawie 10/,:przeważnie 
2 roli. Bliższych szczegółów. 
udzieli Adwokat Dr. Roinski. 


a A r R Ne 


Do wydzierżawienia 


| gówi zmarszczek. 


iezki, mająca obszaru 375 morgów.— 


lit M. R. Kraków, Hotel Narodowy. |. 


| Cacionkami Drukarui „CZAGU« 


DAŁADY PAPIERU 
F. Szukiewicza 


W KRAKOWIE, 
Rynek główny 39 
„przy A—B, 


' ulica Grodzka 62. 


_ Bilety wizytowe 
à la minute od 50 cent. za 100.; 


STYRYJSKIEJ 


ŚWIEŻEJ KROWIANKJ 


dostać można 


w aptece „pod Gwiazd 


Konstantego Wiszniewskiego 
w Krakowie przy ulicy Flory. 


(1128 3-) 


Niezawodny. środek do wytępiena 

„, szczurów i myszy ` 
tem sip szczegćluej zalecający, że ną Ża- 
dne zieszią z znierząt domow. ch nie działa 


_trująco. 


po, Większej 


wraz z przepiiem użycia poc 
ójeik nog. farmacy 
iem, poczta Sie: 


inn. 


[l 


WA specyalnie 


nadaje ećrze. 


_ŚWIRŻOŚĆ NATURALM. 


Fagaryn Perfum w Paryżu, 

9, NA ULICY DE LA PAK, 9. 
W Krakowie u pp. 
Leona Feintucha 


lon perłowa kawa kilo $o zh. 2 — 
a wielkoziar. „ 


« ftołowa , 
n 


ii w, puszkach í 
oż włącznie u etom 


od opalenia się, pie- 


4 do wyrającia cd 1 


go lives 1879 r. pray 
wiy Karmeliet:e 


j L. 143. (1288 2-3 


(la wapita zoea 


w Krakowie. 


d 


5 ; OBE6GZ uaszych -d 
3 (32 


otychczazowych aig gazowych systemu 
10-) wyrabiemy systemu 


ellie nowy motor | 
o siłe Yn 1, 2, 4, 6 i8 koni. 

Zaletą tego uprzywilej. motoru 
prosta kamstirukcy 
możebność postawienia na 
czeństwo, obejście się dog 


Kasrde 


zersyg 


ali dom jednopiętrowy na Pod- 
| |walu pod Nr. 86 Dz. IV są z wolnej 
 |ręki razem do sprzedania. Wiadomość 
. |w hotelu Krakowskim Nr. 29. 


igtrach domów mieszkałnyc 
dania, nader mała 


Zupołnie oichy o 


Prospekta darmo. 
LANGEN & WOLF w Wiedniu, 


X. Laxenburgerstr. 33. É 


- PRACOWNIA KAMIENIARSKA 
Fabiana Hochstima 
w Krakowie, ulica św. Gertrudy, 


zaopatrzona jest w 


NAGNROB 


z rajtrwalszego p'zszowca własn 

muru lub granitu wykcń zone, 

począwszy od złr. 30 w. a, Przyjmują się zamó- 
wienia i wedle nad isłan; ch rysuikór ; 


Medal Oy ed a Przemysłowych s: 
w Far . 

PRECZ ŻE SIWIZNĄ | 

A MELANOGENE | 


SMOTDUEY I 


'ezsMou(eu 9M0JSIT 


je się we wszystkich znacz 
nych magazynach perfum 


ych łomów, mar- 
w różnych cenach 


= WALNE DLA OSZCZĘDNYCH PA zz | 


Skład fabryczny płó ien i bielizny z Wiednia, 
w Krakowie przy ulicy św. Jana poleca swój wielki asor- 
towany zapas wszelkich gatunków s 
y męzkiej i damskiej, bielizny B 
ręczników, chustek do nosa, Szy=“ 
 kotnierzyków, mankietów, "ER a 
po nadzwyczaj tanich, zniżoenych cenach fabry- 
której od niedawna nasze wyroby 
tutaj używają, uwalnia nas od wszelkiego dalszego wychwalania 
y tylko, że wszelki u nas zakupiony a nie- 
tylko będzie wymienionym, ale na żądanie 
acona kwota. To przez nas dobrowolnie 


; POsSAdzki różnobarwa 
| ogzłotrwełe mosa 
„żeniu p dobne są do kobier 


BG (eny zniżone. * 


e marmuroweji. 
ikowe, które po uło-|E| 
- (879-8-15) 


Kæ bielizn 
stołowej, 


i mniejszej złr. 1-— sal 
i mniejszej złr. cznych. Dobra opinia, 
tychże; nadmieniam 


odpowiedni towar nie 
zwróconą będzie zapł 


Angielski, Opolski i Grodziecki 
-~ pod gwaran yq za świeżość i doskoneł ść 


po zniżomych cenach, 


przyjęte zobowiązanie ręczy dla każdego kupującego Suismien= 
ną i tanią obsługę. | 

Ceny sa scisle stałe. 
płetne wyprawy slubne są zawsze na 


Wchód do składu fabr 
ku w ulicę św. Jana, 


ycznego płócien i bielizny od Ryn- 
drugi sklep. ` = (994-10-) 


Gips murarski i stukaterski 
poleca Handel - 


Wyszedł 7 inki | sprzedaj SĄ 
osobno 


w Zarządzie Drukarni „Czasu“ 


Tom 1V dzieła 
Aleksander 


ielopolski 


zawierający : 


polskiego i t. d. (1247 2-) 


Cena zł, 8 w. a. 


Świeże tegoroczne 


Wody mineralne 
naturalne, 


Portiand Cement 


pclsea kaacel psd firma 


J. SCHAITTER i SPÓL. 


w Rzeszowie. 
(1270-2-6: 


trudniącego się w Krakcw.e wywo- 
żem płodów i towarów krejowych zą 
granicę, gdz'e już ma lczoą kl evt slę, 


| spólnika | 
z kapitałem 50,000 gitówką. Dockó 1 
12 pruceutowy czysty może b; é hy- 
potcką zap: waiony. 

Listy pid adresem Expert po- 
ste res aate Kraków. (1.93 25) 


TERIERY, 


EEA 


Wyborne środxi domowe 


wypróbowane więcej niż od 25 lat! 


Prawdziwa stara wódka francuska najlepszego gatunku 
nie O ce:t od butelki więcej. j 


Stanisława Feintucha 
jstolejący w Krakowie 


but Ika 9% cent., za «pakowe 


; . 3 . 
W „Szarej kamienicy “od 25 lat. Dra A. 0. Wernera prawdziwa szwedzka esencya życia. 
| Utrzymanie lab powrót do zdrowia, dojście do póź- 
‘daje życzeniem i dsżenie:n niem:l każdeg" człowieka, 
ù, gdy ktoś ma d> zsiesienia raz tę, raz ową cho- 
musi i prawie żadnych przyjemności nie doznaje 
zymać lub przywrócić zdrowie, temu polscamy Dra Wernera szwedz- 


Flaszeczka z opisem użycia 1 zlr. 
nego czeratwego wieku jest Liczawi 
gdyż niema zapewne nio su utnieje 
robę albo nawet całe życia przecier 
Kto wigo choo utr 
ką esencye życia 


Dra J. C. Herberta esencya silna do wzszocaieria i rzeź si: nia nerwów 


A złr. Tego wyci 
twarzy i stawów, 


J._Tranczyńskiego, W. 
Gd H W. pe E zer- 
aptece p. ows —i w pier- 
yada TWWo e. toaletowych, 
Btechera apt. 


2 
użycie EŁIXIRU Dra GENDRIN, 


. Professora medycyn; 
go pierwszą nagrodą na wielkim ko 


kursie 1830 r. niec. 
oje kiszkosżołądkowe 
enia. Elixir ten w dziesięćkr 
nie ze wszelką możebną sta 
upośledzonem trawieniem i 
który lekarzom pozwalał osiągnąć 


agi silnego używa się zewnętrznie przeciw reumatycznym cierpieniom 
szumowi w uszach, dolegliwości głowy, bo- 
gólniej no silnem natężeniu, przeciw ogólnemu 
om hemoroidalnym, osłabieniu ręskiemu, niepłodno- 
pacierzowej, polucyi, 
ym osłabien'e i rozdrażnienie nstr. ju nerwowego. 


bilom głowy, zawrotowi, 
A 


lom srzyżów, orlabienin członkow, R7016 
8 osłabieniu c zła i nerwów, cierp'en' 
421050) ści, wycieńczeniu kości 
4 ) 3 m n 
wszystkie gat. w paczkach poczt. po 


oskonała oliwa z Aix kilo po złr. 1:50 


i mięśni. Flaszeczka z opisem użycia 


AZIO m9pDłYs ZIQ YIDIslorw Mi Sza 


wogóle przesiw wszelkim oitrpieniom p3- 


ży tego lekarstwa, chcąc je mieć 
przygotowany przez LEMAIRE'A aptekarza 
ć zarazem imienia mego na każdym flakonie. 
przy. ulicy Grammont, 14, w Paryżu. — 
; — w Krakowie, w aptek 


Jedynie prawdziwy likier żelazisty. Fsec:ka z opsom użycia 1 ur 


i nejlępszami gotzkiemi 


pierwiastkami roślinuemi ‘est 
oym, szczególviej w 0 


słabienin ustroju mięśni i nerwów, niedostateczeem pożywieniu i 
gnilou, chorobach nas:gpnych po durzo, fo- 
e u kobiet przez karmienie, upast krwi i połóg. 


niedokrex nośsi, bladsczce, 
obok Brygidek _ brze i t aceciu soków, szczególni 
i pocztowej państwa: 


Likier ten w połączeniu z żelazem 
dla zdrowia doskonale działają 


aaliczką należytości. 


Ko EWCA il We wazy Szwajcarski likier żołądkowy z ziół alpejskich 2% omde- 


rzez Dra H Waltera, fliszec:ka 1 złr. W;borny środek zapobiegawczy przeciw bólom 
ladka polesony rr.ez radca lo- arskiego Dra Th Móllera w Berlinie. 


wny likier, 


‘mhiad hqoso 9740} binu 


fiaszeczka A zir. BO c. Ten wyborny zdrowie wzmacnia- 
jący likier stołowy Dra Raspsila bardzo przyjemnego LU 
n być zaprowadzonym z konieczności przy w.zystkich 
leży wziąść jedno lub dxie pełne łyżki. 


Liqueur hygenique, 


ku, w. maga trawienie i powinie 
obiadach. Od czasu do czasu na 


WIECZNA PIĘKNOŚĆ SKÓRY OTRŻYMUJĘ SIĘ PRZY UŻYWANIU 


REUMERIE ORI 
œ L. LEGRAND 


Dostawca Rossyjskiego Cesarskiego Dworu 


ORIZA LACTE 


Dra Jobna Williamsa 


Fiaszeczka z opisom użycia 80 e. W 
nych i wzmacniających środków loozi 
w orzeźwiający i wzmacniający na 

czyś.i zby znp:łnie, przyzra A i 
niu, zapobw ga zgniliźc 
- kim chorobom ust i zębów. 


oryginalny balsam do zębów i ust. 
jrzbisny on jest z bardzo skutecznych aromatycz- 
ych działających przeciw zgniliźnie, wywiera 
dziąsła i nadsja im świeżą naturalną CZEL NO- 
m połysk, przeszkadza ochwierutaniu 1 wypada- 
ia i jest sarazem najlepszym środkiem oskronnym przeciw wszel- 


„yńskiego i Redyka. 


LOTICN RMULSIVE 
a skórę, spędza i niszczy piegi. 


SAVON ORIZA 


Prawdziwy indyjski olejek do porostu włosów. G%ie tinde 
Bzaczka z cpisem tż 
włowy polecić mcżn 
chorobę ; wkr too po uży 


pp. Trauc 


Kasze Jeia w ję:yku niemieck. i franeusk. 20 cent. Ten słynny olejek na 
i Bieli i ośwież ylko mającym słaby porost włosów, ale także wylysiałym przez 
ciu nzstępuje piękny bujny porost włosów. 


(-054-4-12) 


vóritalle). Fla- 


Doktora O. Reveil, naj łagodniejsze mydło dla skóry. 


Dra H. R. Vogla olej ek na liszaje, flaszeczka 1 złr. Potrzeba tylko je- 
ESS-ORIZA ct OBIZA-LYS 


go wygubienia liszaju, można go zatem usilnie polecić tak lekarzom jak publiczności. 


den lub dwa fakoniki d: zupełne- 


i Najnowste perfumy przyjęte i używane przez świat eleganchi. 


Najlepsza tynkiura bez trucizny wygubiająta pluskwy, 


flaszeczka z opisem użycia 60 c. 


(1051-2-10) 


ORIZA POWDER 
RYŻOWY PUDER ` 


Główny skład rozsyłkowy : 
Przylegający do skóry i padający jej delikatność aksamitu. 


centralny kantor handlowy: J. W. Eaders lu Nentitzoheln. 


skład w Krakowie w aptekach 


BĘ 20004 wnsznodpo niusynQWDY ULsZSYŚLA ÂZ a 


Świadectwa może każdy przejrzeć. TW 


„ Odpowiedzialny rządca 


Szał p | Z 
Drukarni Jósef Łakociński, 


Historyę Królestwa konstytucyjnego 
(1815 — 1830). — Papiery dyploma- . i 
tyczne z r. 1831. -—- List szlachcica 


również najdzekonalszy 


Poszukuje się do handiu hutosn go 


